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Szlak powietrzny nad Atlantykiem zdobyty!

Kapttar Lînûoergh.

Lottiik ame-ykań >ki 25-ci > letni kapitan 
LitidUergli, uldûçmcr. narodu, amerykań
skiego, wzięci« wszy w dniu 20 maja o go- 
dalnie 1,52 według czasu europejskiego 
» kłtnfeką w-Nowym Jorku, przebył ocean 
LtLntjřcki, a -w'çc okrd&o 3600 mil angiel
skich (pkoło 600»“ km.) na swym jedno
płatowcu sy sternu ’ „Ryana“ i przybył w 
;obutę o goJz. 10, 12 wieczorem na lotnisko 
L* Bourget pod Paryżem w 33 godz. 10 
miń. Powitały go na miejscu niezliczone 
tłumy r vzgoraczkowanej, rozentuzjuzmn- 
Wanej publiczności, temwięcej, że dokonał 
swego gigantycznego K/zedsięwzięcia w 14 
dni od chwili nieszczęśliwego wzlotu Fran
cuzów N’angessera i ColPego. Szansa uda
nia Się nJala się do szansy katastrofy, jak 
100:100. A jednak nie zawahał się ani na 
okamgnienie, a jednak do l"tu namawiała 
go usilnie — własna matka!

Bez uitî Jiku rozlega się w dzisiejszych 
powojennych czasach jedno wielkie woła
nie o zmaterializowaniu po wszechnem je
dnostek i społeczeństw, o zupełnym jakoby 
zaniku wszelkiego idealizmu, obniżeniu się 
zastraszałem wzlotów ducha, o demora
lizacji, jakiej niv było równej rzekomo, o 
unadKu rasy białej wogóle. zaniku siły 
przebojowej "Arjów, c niewstrzym dnem 
staczaniu, sif cywilizacji w przepaść -zupeł
nego rozstroju, marazmu dającego się po
równać chyba z tern, jaki zaznaczyły 
dzieje u schyłku 4 stulecia naszej ery, kie
dy do w gruzy rozpadła się lumna budo
wla imperjum rzymskiego, kiedy w za
pomnieniu poszła cywilizacja heleńsko- 
Jatyńska j gay na Forum Romanům rozbili 
namioty barbauyńcy z północy.

Ale to przesada! Żyjemy chwilą, oto
czeni 'lewsząd wzburzonćmi falami- po
wojenne! -rzeczywistości. Brak stąd per
spektywy dziejowej tej rzeczowości, na 
jaką stać w ')cen,v obrazu, ujęciu wartości 
oanej 'epoki — historyka. Bo przecież 
właśnie takie czvnv, jak kapitana 1 ,ind- 
bergha, jak niedawno kapitana Orlińskiego, 
który na połamanym samolocie j,:dt ik 
dopiął swego wbrew obliczeniom ludzkim, 
i jak tylu nnych świadczą o niezmożonej 
tężyźnie. o nienaruszonej sile dynamicznej,
0 prężności, nieustępliwej- energji, o woli
1 chęci do życia naszego pokolenia, więc 
właściwościach ta1 sich, które są przeciw
stawne p rjęcłU schyłkowców, degenera
tów.. -za jąkicji nieraz w własnych uchodzi
my oczach, pi zytłoczeni brudem, a nieraz

- poprostu plugastwem piany współcze. -ilo
ści Me . rzecież nigdy nie był popular
niejszy taki piewca potęgi życia, ja» na 
łąck Lonoon, pogromca przeciwności czy 
trt w naturze, czy spoV zn^scl udzi, entu
zjasta rekordu. —7 ,,Moia jest i/eczą po
nosić wieczne ryzyko. Dó mnie należy 
wśród' i kłócenia Tytanów, skms lábi mt 
mivdzy sklóConemi niweczącemi Wszystko

6000 km. bez lądowania w 33 godzin!
Paryż, 22, 5. (wł. eu.) Wczoraj wie

czorem o ^odz. 10 min. 22 wylądował 
na lotnisku Le Bourget amerykański 
lutnik Lind jergh.

Przybycie jego nastąpiło zupełnie 
nieoczekiwanie, albowiem spodziewa
no się jego znacznie później. Około go
dziny 9 min. 15 oświetlono lotnisko re
flektorami dla próby, poczem reflekto
ry pogaszono. W chwil! gdy Lind- 
bergh wylądował, lotnisko było tylko 
słabo oświetlone, a reflektory rozbłys
ły dopiero, kiedy Linbergh znajdował 
się już na gruncie paryskim.

Z chwilą, kiedy samolot rozpoczął 
opuszczać się na ziemię, wśród ocze
kującej publiczności powstał niesły
chany ścisk. Tłumy rzuciły się na
przód i w oka mgnieniu przełamały że_ 
lazne kraty, oddzielające lotnisko od 
widowni, potratowąly wszelkie_ inne 
przeszkody i w szalonej gonitwie, do
padły samolotu, kiedy się jeszcze nie 
.zatrzymał, Lindbe^ha porwano na ca
mions i uniesiono w górę. W mięozy 
czasie wieie osób zemdlałych i potra- 
towanych nie można było wydobyć z 
tłumu, a nawet sam szczęśliwy, lotnik 
przebywał w niezbyt wygodnej pc :y- 
cji na ramionach rozentuzjazmowa
nych tłumów przeszło godzinę, albo
wiem wskutek sieopisanego ścisku ci, 
którzy unieśli go, nie mogli się ruszyć 
z miejsca.

HUMORYSTYCZNE SZCZEGÓŁY.
Wreszcie tłum ruszył, unosząc ze sobą 

uotnika w kierunku zupełnie c_ ..lennym 
od miejsca, gdzie oczekiwali £0 ambasa
dor Stanów Zjednoczonych oraz przedsta
wiciele władz francuskich. Wytrwawszy 
sie ze ścisku, wielbiciele Lindbe giia osa
dzili godo samochodu, którym ndjcOtał 
do Paryża. Po drodze publiczność spra
wiać mu niemilknące owacje.

Tymczasem tłumy zebrane na lotniskj, 
nie zorientowawszy się, że Lindbergli iiiż 
opuścił miejsce swego triumfu sp adały 
swoje owacje jakiemuś innemu lotnikowi, 
który przypadkowo znalazł się na lotnisku.

CHCEMY L1NDBERGHA!
Około gmachu, gdzie zebrani byli przed

stawiciele władz, zgromadziły się rów
nież tłumy, które gwałtownie napierały 
na striiż. złożoną z wojska I policji, usiłując 
dostać się do środka. Kiedy silne oddziały 
bezpieczeństwa odparły tłumy ud we!ść, 
ki ku śmiałków stłukło szyby i wnet fala 
ciekawych wdarła się do wnętrza gmachu.

Nieliczne posterunki policji, ustawione 
wewnątrz gmachu zaledwie obroniły 
wejścia do apartamentów, w których znaj-

na swej drodze sitami, znaleźć robie przej
ście- Odrobina życia, Którą jestem, usiłuje 
zatriumfować nad nami, wziąć nad nami 
górę. Odrobina życia, która mną jest,
0 ile jej się ud 1 i-i stn- czoło, przeciw
działać im, albo zanrr.' dc roboty, czu
je się bosko! Co ,:a rozkosz ujeżdżać bu
rzę i czuć się bosko !“

Idziemy naprzód tym samym pędem, 
który gnał naprzód przez mer za i kc ty- 
nenty Columbów, Vasco de Gamów, Ma
gellanów, T>raków, Cooków, Marco Polów, 
Pearych, Scotów. Amundsenów, RIeriotów
1 Wrightów i tego lotnika angielskiego Al- 
cocka, który już w roku 1919 (15-16 czerw 
ca) przeleciał z Nowej Fundlandji do Irlan
dii, więc 3400 kpó bez lądowania! Niepo
skromiony niczem duch człowieka zawła
dnął już wszystkieml prawie żywiołami

dowali się przedstawiciele władz. Tym
czasem tłumy przed gmachem coraz na
tarczywie, domagały się ujrzenia Lind- 
bergha. Napróżno ambasador amerykań
ski, ukazawszy się na balkonie, usiłował 
wytłumaczyć zebranym, że Lindhergha w 
gmachu niema. Tłumy bezusćnoie wo
łały Lindbergh! Lind bergh! i w ’ ońcu za- 
cięły przybierać groźną postawę.

Takie sceny rozgrywały się do jakiejś 
godziny 12, aż publiczność, przekonawszy 
się, że lotnika już nie ujrzy, zaczęła się 
wreszcie rozchodzić do domu.
REKORD ŚWIATOWY NA ODLEGŁOŚĆ

Paryż, 22. 5. (wł.) (eu) Jak się okazuje 
kapitan Lindbergh przeleciał nad ocea
nem około 6000 kilometrów w 33 
godzinach, czyli z przeciętną szybkością 
179 km. na godzinę. Uzyskał on nletylko 
nagród j wyznaczoną za przelecenie nad 
oceanem w wysokości 25000 dolarów, 
lecz zdobył także rekord światowy na od
ległość.

CO MÓWI LINDBERGH?
Paryż, 22. 5. (wł.) (eu) Lindbergh o- 

ć władczy ł przedstawicielom prasy, że lót 
tęgo odbyt się zupełnie programowo i bez 
żadnego incydentu. Do celu p.zybył cn 
nieco wcześnie], aniżeli pierwotnie pr«.ewl- 
lyw a!. Na przestrzeni pomiędzy Neufund- 

lanają a Irlandią nie spotkał on żadnego o- 
kretu. Nad oceanem przelatywał w wyso
kości 1500 m. Lotnik wyraził ubolewanie, 
że nie mógł dalej kontynuować podróży, 
albowiem posiadał jeszcze wielki zapas 
benzyny, który mógł starczyć na 1000 km. 
drogi. Lindbergh namierza wkrótce po
wrócić do Ameryki, ale prawdopodobnie 
już nie drogą powietrzną.
FLAGI AMERYKAŃSKIE POWIEWAŁY 
NA FRANCUSKICH GMACHACH RZĄ

DOWYCH.
Paryż, 22. 5. (wł.) (eu) W związku z 

szczęśliwem przyhvciem amerykańskiego 
lotnika do Paryża Bnand złożył dziś am
basadorowi Stanów Zjed"oc7onych w Pa
ryżu Herrickowi życzenia rządu francu
skiego. Równocześnie ambasador francu
ski w Nowym Jorku otrzymał polecenie 
złożenia życzeń rządu francuskiego w mi
nisterstwie spraw zagranicznych w, No
wym Jorku.

Na Louvrze na Quai d'Orsay i Innych 
gmachach publicznych powiewał dziś 
sztandar amerykański. Jest to poraz 
pierwszy, że na francuskich gmachach 
rządowych powiewa sztandar amery
kański.

Dziś przybył tu również znany lotnik 
angielski Alevek celem powitania Lind- 
bergha. Lotnik amerykański złożył w 1 ;|ą- 
gu dnia wizytę matce tragicznie zaginio
nego Nungessera. Według' obiegających 
tu pogłosek prezydent Doumergue oso
biście wręczy Lindberghowi krzyż Legji 
Honorowej.

ziemi, a obecnie pragnie zdobyć przestwo
rza mięuzyplanetarne ] pewnie je 
zdobędzie. m

Czyn staje się dziś hasłem chwili, czyn 
nawet w filozofii nazwanej — pragmatycz
na. Duch ludzki nie spoczywa, ale prze
ciwnie wzni.ji się coraz wyżej, zrzuca 
coraz bardziej nieodwołalnie pet« jakie na 
niego nakładała nnuka przez ostatnie dwa 
wieki, kruszy kajdany materializmu, stara 
się uzy: kać wolrość przez twórczy czyn. 
Lot Lindhergha, ą już wybierają się' za nim 
inni — Byrd, a już wybrali się w drogę 
przez ocean Spokojny Carr 'z towarzy
szem, — to jasne promienie światła, rzu
cane na Paszą szarzyznę codziennego ży
cia, to drogowskazy, wołające, że nie na
leży opuszczać rąk, ani tracić nadziei,

m. k.

SZCZEGÓŁY LOTU
Lot ten, który przyniósł Lindberghowi 

nieśmiertelna sławę zwycięscy Oceanu, nastą
pił właściwie niespodziewanie. Przygotowy
wali się doń od dłuższego czasu słynni. lotnicy 
amerykańscy Chamberlain i Bi . land na sa
molocie Miss Columbia i pilot Byrd na aero
planie America. Wprawdzie Lindbergh wcho- 
d l również w rachubę, ale nikt nie sądził, 
aby ten brawurowy sportsmen zdecydował 
sie tak nagie o pokuszenie się pokonania 
Oceanu.

Wczoral późnym wieczorem rozeszła się 
nagle w Nowym Jorku wiadomość, że Lind* 
bęrgh startuje. Na wieść o tern tysiące gorą- 
cyc’ zwolenników Lindhergha pośpieszyło o 
mglistym świcie na lotnisko. Początkowo pa
dał gw iłtowny deszcz, poczem zaczęło sie 
wyjaśniać. O godzinie 7 rano (czasu amery
kańskiego tj. 1-a po południu czasu europej
skiego) wzniósł się w powietrze wśród burz
liwych okrzyków obecnych mając na pokła
dzie tylko swoją szarą kotkę.

Lindbergh skierował się na północny-wschód 
Około godz. (■ wieczorem opuścił kontynent 
amerykański, około północy prze*eciał nad 
Nowa Fundlandją poczem wspom? ,anv silnym 
wiatrem, wieiŁwym wzdłuż linii Jego lotu, 
szybi waj nad Oceanem w klerunk uiandii. 
Dnia 21 o godz.. 5 minut 30 wieczorem sygna
lizowano ''"inopiato1 lec ' nad portem Smer- 

• wick iv hrabstwie Kerry w Irlandii, o godz. 8 
minut 30 przeleciał nad Cherbourgiem, o godz. 
10 min. 22 wyładował na lotnisku Paryskiem.

Lindner jh przeleciał około 6 tysięcy kim. 
bez ładowania w ciągu 33 godzin. Zdobył on 
w ten sposób nagrodę Rajmunda Ortisa w wy
sokości 25 tys. dolarów.

Oczywiście, że czyn ten nie umniejsza w 
niczem sławy dzielnych lotników ir ncuskirh 
Nungessera 1 Coli'ego, którzy w znacznie gor
szych warunkach atmosferyczny« j 1 w nie
korzystniejszym kierunku porrali się na zdo
bycie powietrza nad Oceanem. Rór nleż 
do władczenia meteorologiczne wykazują, że 
lot z zachodu na wschód t. j. z Ameryk] do 
Europy ma znacznie pomyślniejsze wirunkł 
aniżeli lot w kierunku przeciwnym.

O ogr >mnem napięciu, z jakiem Ameryka 
oczekiwała wyników lotu swego ulubieńca 
nad Oceanem świadczy fakt, że po moczu bok
serskim między Jack Sharkey'em i Jimem Ma
le z\ 'em. który zgromadził przeszło 40 tys. 
widzów, publiczność wstała z miejsc i zmó
wiła dchą modlitwę zą pomyślność Llnd- 
bergha.

(Dalszy ciąg na strouh 2)
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Przebieg dnia wyborczego
w Warszawie.

ENTUZJAZM W NOWYM jCRKU.
Nowy Jork, 22. 5. (ul.) (eu) Wiado- 

moć o szceśliwem przybyciu Lindbergha 
do Paryża przyjęta zůstala w Nowym Jor- 
ku z niebywałym entuzjazmem.

Tłumy ludzi na ulicach miasta śpiewały 
i tańczyiy, obejmując się wzajemnie z ra
dości. Wszystkie syreny statków przeby
wających w porcie, oraz okolicznych fa
bryk dawały znać o radosnej nowinie.

SMUTNA NUTA W OGÓLNYM 
ENTUZJAZMIE.

Pc-yż ;2. 5. wł. (eu) Całe miasto jest 
ozdobione flagami na cześć amerykańskie
go lotnika. Publiczność entuzjazmuje się 
szczęśliwym zdobywcą rekordu. Dzien
niki podnoszą jednomyślnie niesłychaną 
odwago młodego jeszcze, bo zaledwie 25 
lat liczącego lotnika, który dość pryml- 
tywnemi środkami orjcr.lacymemi pokonał 
przestrzel, nad Oceanem.

W ogólnym entuzjazmie brzmi jednak 
pewna smutna nuta z powodu świeżej je
szcze pamięci tragicznego losu dwóch nie
szczęśliwych lotników francuskich.

Dziś nadszedł tu telegram cd .prezy
denta Coolidga, w którym tenże składa lut
nikowi amerykańskiemu życzenia całego 
nairodu z powodu jego szczęśliwego lotu.

ODŁOŻONY TtR.WIN LOTU.
Nowy Jork, 22. 5. .LntnLk Chamberlain od

łożył swój lot na czas nieograniczony.

DZ«EŃ BYŁ „GORĄCY“...
STARCIA ULICZNE.

Warszawa 2,2. 5. wł. (k) Dzień wybo
rów do rady miejskiej w Warszawie roz
począć się bardzo gorąco.

Już o świcie ukazały się w poszczegól
nych dzielnicach miasta samochody cięża
rowe, autobusy, powozy i różne inne środ
ki komunikacji, zasypujące ulice ulotkami 
wyborczeml. Około południa Warszawa 
termalnie zasłana była grubą warstwą u- 
lutek wyborczych, których w dodatku ni
komu nio wolno było sprzątać, albu wiem 
zwolennicy swoich Ust czuwali nad ceni, 
aby ich ulotek nic usuwano. Nie obyło się 
też bez bójek, a nawet krwawych starć. 
Pierwszy tego rodzaj" wypadek zaszedł 
o świcie na Grochówie którego ofiarą padł 
robotnik Kozłowski, raniony kilkoma strza
łami w klatkę piersiowa. Na ulicy Ry
marskie! przed bramą nr. -2 najechały na 
siebie 2 samochody ciężarowe wrogich so
bie obozów, wskutek czego wynikła bójka, 
w toku której kilka osób dotkliwie pobito.

KOMUNIŚCI.
Największy zamęt wywoływali komu

niści. W dzielnicy żydowskiej zatrzyma
no kilku wyrostków, agitujących za komu
nistyczną listą nr. 10. Gdy jednych agita

torów komunistycznych odprowadzano do 
komisariatów, wnet pojawiali się drudzy, 
których również trzeba było doprowa
dzać do komisariatów. Przy ulicy Gęsiej 
posterunkowy policji konnej aresztował 
wyrostka komunistycznego. Z pośród 
tłumu wypłynęli wnet obrońcy aresztowa
nego, którzy usiłowali go odbić. Policjant 
oddal 2 strzały w powietrze, na skutek 
których przybyły nu miejsce posiłki poli
cyjne i aresztowały kilka osób.

W restauracjach i kawiarniach przycho
dziło również do bójek pomiędzy wybor
cami, którzy już oddali swe głosy. Zwła
szcza na przedmieściach panowało za
mieszanie, zmuszające policję niejednokrot" 
nie do interwencji.

Policja aresztowała około 100 osób, 
które uprawiały niedozwoloną agitację lub 
brały udział w bójkach.
B. ZNACZNY PROCENT GŁOSUJĄCYCH 

Przed lokalami wyborczymi potworzyły 
się długie ogonki oczekujących na swoją 
■kulej wyborców. Głosowanie trwało do 
godz. 10 wieczór. W cttWili obecnej (g<x'z. 
21) wyniki wyborów nie są jeszcze stwicr 
ilzone, ustalono natomiast, że frekwencja 
wyborcza była procentowo bardzo 
znaczna.

Sprawy śląskie w prasie 
berlińskiej.

Niedzielna „Vossischc Zeitung'' zajmuje się 
w dalszym ciągu wyborami rybnicklemi, do
nosząc, że zarząd niemieckiego Volksbundu 
wniósł obsz< my memoriał na ręce Woiewody 
Śląskiego, do którego dołączy! przeszło .30 za
przysiężonych protokółów 1 świadectw lekar
skich. które rzekomo mają świadczyć o słusz
ności zażaleń niemieckich. Równocześnie ten 
sam memoriał w-ęczony został prezydentowi 
Mieszanej Komisji, p. Calonderowi, przez co, 
jak podkreśla „Vosslsche Zeitung“, afera we
szła na drogę dyp'omatvcznej interwencji.

To samo pismo donosi też o rzekomym suk
cesie niemieckim przy zapisach do szkoły 
mniejszościowej w Król. Wacie, podnosząc, że 
wpisało się tam du tej azJkoły blisko 700 dzieci..

Prawdziwość tej Wiadomości stwierdzimy 
:eszczc, j dyż wedlu" ogólnych informacji, ja
kie posiadamy, do szló! mniejszościowych na 
Górnym Śląsku wpisało się ogółem o wiele 
mniej dzieci, niż w roku ubiegłym.

Zjazd Okręgu Śląskiego 
Bractw Strzeleckich.

Wczoraj w Mikołowie odbył się walny Zjazd 
Okręgu Śląskiego Bractw Strzeleckich, sta
wili się w komplecie wszysry przedstawiciele 
poszczególnych Bractw. Zarząd powołano w 
poprzednim skł-dzie, Uchwalono strzelanie o- 
kręgowe odbyć w dniach 8—11 wcześnia br, 
w Katowicach.

Nieoficjalne rozmowy niedzielne
w Genewie.

Genew?, 22. 5. (wł.) (eu) Wobec tego, 
że na wczoraji zen posiedieniu kuii isji 
koordynacyjnej /.ostał-} osiągi lęta tylko 
przypadkowa większość za M uchwałą, 
odoywały się dziś konferencje przygoto
wania uchwał na plenum konferencji,

W chwili obecnej jeszcze nie wiadomo, 
jaka będzie ostateczna forma uchwał kon
ferencyjnych.

Być może, że konierencja uchwali u- 
tworzenie specjalne] instytucji, która łącz
nię z komitéte i gospodarczym Ligi Naro
dów przystąpiłaby do wykonania projek
towanych prac konierencja gospodarcza 
pod tym względem może uchwalać jedynie 
zalecenia zaś decyzję może powziąć do
pięto Rada Ligi Narodów na swej czerw
cowej sesji.

O ile uchwała taka miałaby spowodo
wać nowb wydatki; to musiałaby ponadto 
zostać zatwierdzoną przez Zgromadzenie 
Ligi Narodów.

WYJAŚNIENIE INCYDENTU.
U mewa 22. 5. wł. (eu) Nowy incydent ro

syjski, wywołany przy wczoraNzem głosowa
niu r.ad sprawozdaniami poszczególnych komi
sy) przez to, że delegaci sowieccy głosowali 
przeciw wszystkim sprawozdaniom wyjaśnił 
się dziś

Okazuje się dziś, że zaszło nieporozumie
nie. Mianowicie delegaci sowieccy zapowie
dzieli, że bedą plonowali przeciw niektórym | 
rezolucjom, zaś w glosowaniu nad innemi po

wstrzymają 6ię od głosu- Prezydent Theunls 
natomiast poddał pod głosowanie poszczególne 
rezolucje łącznic, co delegaci sowieccy uwa
żali za presję, aby ich zmusić do glosowania 
za wszystkiemi rezolucjami i dlatego głosowali 
przeciw wszystkim.

Cr.czerin w Paryżu.
Paryż 22. 5. wł. (eu) Dzienniki donoszą, że 

dziś przybył do Paryża Czlczerln. Poselstw > 
rosyjskie tej wiadomości an| nie przeczy, ani 
jej nie potwierdza. W kołach p*tliłycznyih 
przypisują te> wizycie, o ile wiadomość o niej 
polegałaby na prawdzie, bardzo wielkie znacz t. 
nic polityczne ze względu na napięte stosunki 
anglelsko-sowieckie oraz dotetna Anglii utwo
rzenia jednolitego frontu antysowiieckiego.

Senat gdański ogłosi oficjalny komuni
kat w sprawie wysiedlenia z terytorium 
W. Miasta redaktora „Gazety Gdańskiej“ 
Kazjmiei z? Purwina. Motywem wysiedle
nia jest ogłoszony w swoim czasie w „Ga
zecie Gdańskiej“ artykuł, który — według 
słów komunikatu, —swierowany był prze
ciw suwerenności W. Miasta i miał rzeko
mo wpłynąć na przebieg rokowań polsko- 
gdańskich.

Jednocześnie senai w komunikacie nad
mienia, że zrywa oficjalny stosunek z .Ga
zetą Gdańską“ i wykreśla ją z szercu ga
zet uwzględnionych przy podziale ogłoszeń 
urzędowych.

* * »

W ostatnich czasach praktyka senatu 
gdańskiego jest coraz agresywniejszą wo
bec Polski, czego wyrazem Jest też m in. 
powyższe zarządzenie.

ni poi
Warszawa, 22. 5. (wł.) (k) W kołach 

zbliżonych do Rzątiu krążyła w niedzielę 
wiadomość, iż w przyszłym tygodniu min. 
Czechowicz uda się do Paryża celen pod
pisani? umowy pożyczkowej.

Według informacji z tego samego źró
dła kurs emisyjny pożyczki ma wynosić

dla Nowego Jorku 92, dla Londynu 94; 
stopa procentowa ma byo ustaluna na 7 
proc.

Podobno także sprawa a.bitrażu oraz 
zużytkowania pożyczki została załatw iona 
pomyślnie, Najbliższe dni przyniosą roz
strzygnięcie te! sprawy.

Stwierdzić należy, iż decyzja senatu 
gdańskiego jest niesprawiedliwa, albowiem 
za ów artykuł nie p. Prrwin ponosi wirę. 
ponieważ artykuł ten byi przygotowany w 
Bydgoszczy, "dzie drukuje sic nakład 
„Gazety Gdańskiej“, który koleją odwożo
ny jęst dopiero do Gdańska.
Nati nniast wszystkim wiadomo, iż redak
tor Purwin był bardzo czynnym działa
czem 1 organizatorem społecznego życia 
polskiej gminy w Gdańsku, "dzie utworzył 
szereg kół śpiewaczych. Ostatnio utwo
rzył on w Gdańsku Polskie Towarzystwo 
Muzyczne, na którego czele stanął jako 
prezes. Z dużem prawdopodobieństwem 
moźr., twierdzić, iż artykułu „Gazety 
Gdańsk:ej“ użyto jako pretekstu wysie
dlenia.

■Wi

Ib
Odol jest niedościgniony co do 
siły działania antyseptyczn?go i 
przyjemnego smaku w ustach.

MICHEL ZEVACO.

Błędny Rycerzyk.
(„LE CAPITAN“ ).
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— Skończyło się widocznie już z bogactwem 
i powodzeniem! myślał. — Musiała zbankruto
wać! Trzymajmy się ostro, bo pi awuopodobnic nie 
ma ani jednego sousa w kieszeni.

— Proszę! — rzekł, otwierając drzwi izdebki
na strychu. .. . _

— Doskonale! — rzekła Marion. — Proszę icraz 
przynieść tutaj kilka wygodnych mebli, na których 
mogłaby sypiać przy mnie moja towarzyszki Niech 
nam tutaj przynoszą ob:ady i w.eczcrze. Dla innie 
jakiś skromny posiłek, a dla Anusi, co sama zamówi. 
(Hotelarz myślał w duchu- nawet nic zamawia o- 
sobnego pokoju dla służącej? A jcdzc1 c — pewno 
chleb 1 serl) Teraz proszę ml powiedzieć, co bę
dzie kosztowała miesięcznie ta komórka?

— Pięćdziesiąt liwrów, płaconych z góry, natu
ralnie nic licząc posiłku!

— A ile płaciłam za moje apartamenty na 
pierwszem oiętńze? Nic przypominam sobie...

__Ob, to dawne czasy! rzekł z przekąsem ho
telarz. — Płaciła pani tysiąc liwrów miesięcznie za
samo mieszkanie. %

— Doskonale! Jeżeli apartamenty owe koszto
wały tysiąc liwrów, — rzekła spokojnie Marion — 
ta komórka warta jest dwu tysiące. Anetko, Ko
chanie, zapłać dwa ty iące liwrów temu dzielnemu 
gospodarzowi, skoro te uz płaci się z % uy. H o- 
kcjówKO wyłożyła na stoi 100 podwójnych pistol w; 
zmieszany gospodarz, czerwony jak burak, pochylił

się w niskim ukłonie). Stawiam jednak warunek — 
mówiła dalej Marion — żeby pan sam przynosił nam 
posiłek, tylko sam!

— Stanie się, jak miłościwa Pani życzy sobie! 
— bełkotał gospodarz przerywanym głosem.

— Muszę jeszcze Pana uprzedzić, że jeśli Pan 
nie będzie powściągliwy w języku, jeśli ktoś ze 
służby, albo gości dowie sic o mojej obecności tutaj, 
znajdzie się pan, kochany panie oberżysto, natych
miast w Bastylii. A teraz proszę odejść i zostawić 
nas same.

Gospodarz, schowawszy do kieszeni dwa ty
siące liwrów, wyszedł z pokoju, cofając się i zamia
tając swoim beretem posadzkę. Nawet już za 
drzwiami nic przestawał ręczyć za swoją dyskrecję, 
wierność i poświęcenie... Marion p >dl.iegła do okna 
i zadrżała z radości, ujrzawszy, że wychyliwszy się, 
może widzieć, co się dzieje za murarm dziedzińca 
pałacu d‘Ancre. Przez cały dzień czatowała przy 
oknie. W ten sposób zastał ją wieczór; nie ujrzała 
tego, na kogo oczekiwała.

— Anetko! — rzekła. — Zejdziesz na dół i wy
badasz jednego z żołnierzy, trzymających straż 
przed pałacem Concłnicgo, co się dzieje z Bclfego- 
rem, którego“ tak bałaś się kiedyś.

— Co takiego? Tego Murzyna? Tego djabła?
— Tak jest. Za wszelką cenę musisz go znaleźć 

i mówić z nim. .
— Czyżby pani zakochała sic w nim? — zapy

tała pokojówka. , „ . .
—• Być może! — odpowiedziała Manon gło

som, który przeraził Anctkę.
—. Co mam mu powiedzieć? — zapytała poko

jówka po chwili. . . , ,
— Powiedz mu, żc dama, pod której oknami 

wzdychał kiedyś, jest w nim zakochana I pragnie gn 
zaraz ujrzeć. Idź i przyprowadź go do mnie!

Anctka wyszła ze zwieszoną głową. Po go
dzinie wróciła sama

— Dlaczego wracasz sama? — zapytała go
rączkowo Marion. — Dlaczego nie przyprowadzi
łaś Eelfegora? Czy nm zrozumiałaś o co chodzi? 
Czy ty nie widzisz, żc chodzi .tu o ratowanie kawa
lera de Cape tang?

— Jakto? Czyżby kawaler de Capestang był 
uwięziony w tym pałacu?

— Od miesiąca! Mów, gdzie jest Nubijczyk? 
Dlaczego nic przyszedł?

— Nubijczyk został wysiany w podróż przez 
żonę marszałka. Zapewniano mnie o tcm. Wyje
chał przed miesiącem. Nikt nie wie, kiedy wróci. 
Oto, czego się dowiedziałam.

Marion stanęła osłupiała. Liczyła jedynie na 
miłość Beliegora dla niej, której domyślPa się pod
czas jego długich wyczekiwali pod oknami „Trzech 
Monarchów“. Belfeeora nie było. Cały plan, jaki 
ułożyła sobie w głowie, runął. Marion zaczęła pła
kać. i\)koiówka pocieszała ją, tłumacząc, że może 
lepiej, iż rak się stało, gdyż jest to szaleństwem ko
chać kawalera biednego jak Hiob, kiedy się jest ko
chaną przez margrabiego, bogatego jak Krtzus.

— Nie rozumiesz tego! — rzekła Marion, ocie
rając oczy. — Nic kocham więcci kawalera do Ca
pestang!

— Dlaczego zatem pani płacze?
— Dlaczego, że kocham w nim.. moją pierwszą 

miłość. Nie rozumiesz tego. Co roolć? Co przed
sięwziąć? Czy kawaler został zamordowany w 
pałacu, czy też przeprowadzono g<) do jakiegoś w ię- 
zienia. Anttko, nie będę mogła żyć dłużej j^śli nic 
dowiem się prawdy, bez względu na to, jaką ona 
będzie. Jeśli kawalera wsadzono do jakiegoś wię
zienia, wydobędę gó stamtąd.

— Oh, pani! Jeżeli ten nieszczęsny młodzie
niec jest w Bastylji. trudno go będzie stamtąd wy- 
dobyu

C. d. n.
. .___ -*

%
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§lą$cy żeglarze w Warszawie.
(Specjalny wywiad z naszy rai żeglarzami z Śląska).

Kilka zaledwie miesięcy minęło od cza
su ukończenia budowy w Mysłowicach na 
Przemszy dwuch łodzi braci Sapoków z 
Bogucic „Górnoślązaczki“ i „Krakowian
ki“ — a już możemy się noch walić o na
wiązaniu przez nie kontaktu z Warszawą.

Wczesnym rankiem z początku kwie
tnia br. obie łodzie, zabrawszy węgiel (500 
ton) wyruszyły ku Wiśle *'u Krakowa i 
Korczyna. Na pokładach łodzie zabraiy 
właścicieli braci Andrzeja i Fryderyka Sa
poków, synów Sapokowych Józefa i Ste
fana oraz ...młodą parę Pawła Sa- 
poka z żoną, córką restauratora Machalicy 
Jerzego z Bogucic. Młoda ta paja pierw- 
wszą swą podróż poślubną od
była na łodziach. Szczęść jej Boże!

Po wyładowaniu węgla w Krakowie i 
Korczynie zabrano kamień gipso yy w dół 
Wisły do Warszawy.

Posłuchajmy, co bracia Sapokowie 
gwarzą:

Podróż trwała 6 tygodni. Do Sando
mierza na górnej Wiśle „robiliśmy“ około 
100 kilometrów na dobę. Z chwilą nasta
nia wiatrów i ostatniej burzy udało nam 
się „robić“ 30 km. na dobę . Trzeba było 
nawet czasami odczekać 2—3 dni. Im da
lej w dół rzeki — tern trudniejsza żeglu
ga. (Regulacja tej części Wisły „pod 
zdechłym azorkiem“! Przyp. koresp.) Po 
drodze nar otkal.smy na szereg zatopio
nych i sterczących z wody mostów z cza
sów wojny światowej i na olbrzymie wy- 
pcy piaszczyste.

Ale czegóż nie dokonala energja dziel
nych naszych nadodrzan?

Mimo że stan wody Wynosił metr po
nad normę — przeszkód było wiele. 
Wszysti ) zwyciężono!

— Jakże ście moi kochani, święta w 
drodze spęuzili? — pytam śmiałych że
glarzy.

Filuternie się uśmiechając, bracia Sapo
kowie, zapominając o trudach podróży 
przebytej, mówią z entuzjazmem, jak ich 
to z staropolska gościnnością witano i go
szczono w < odze w 2-gie święto pode 
,wsia Słupna (ziemia Kielecka):

Okoliczni włościanie zaprosili nas. do 
swej wioski, pragnąc się zapoznać z nami 
i podziwiać nasza pracę. Chłopska orkie
stra wiejska na brzegu Wisły z*arżnęła 
nam dziarskiego marsza i otoczeni tłumem 
ludności wśróa radosnych' okrjj ków wkra 
czarny do wioski.

Odegraliśmy im w szopie straży pożar
ne! 2 komedyjki p. t. „Obrodzenie Polski“ 
oraz „Ostatnie wojsko Walusia, Radości 
nie było końca.

Gała wioska przez cały czas pobytu

Ceafr i Gsfrcida
' rA Przed dzisiejszym występem Zaleskiego.

Światowej sławy baryton, Zygmunt Za
leski jest jednym z pierwszych Polakuw, któ
rzy zaproszeni zostali 'przez słynne rn Dyrek
tora opery medjołańckiej „La Scala“ do kreo
wania po raz pierwszy wystawianego w tej 
operze „Borysa Godunowa“. Sukces tego 
genialnego artysty był tak wielki, że dyrekcja 
'.mu zona była od tei pory powierzać tę partię 
odpowiedzialną tylko Zaleskiemu i odtąd Zyg
munt Zaleski, czyli jak go Włosi przezwali — 
Mgismondo Sal aschi, był filarem wszy
stkich ,js t a g i o n e“ włoskich.

W Wiedniu podczas jednego z tournées Za
leski zdobył tak wielki sukces, iż opera wie
deńska prosiła go mletylko o kreowanie wy
bitnych partii, ale również o reżyserowanie 
oper.

Nicm; w Europie J Ameryce wielkiej sceny, 
na którejby Zaleski nie śpiewał — dość wy
mienić pozo medjołanską „Scalą“, Która do- 
ou-izcza tytko najznamienitszych z pośród zna- 
micu.tycii śpiewaków — równie* teatry: Wiel
ka Opera w Paryżu. „Coovent Garden w Lon
dynie, opei y w Barcelonie. Madrycie, Rio- 
Janciro, Nowym Jorku etc., etc.

Znakomita śpiewak wystąpi dziś w Katowi
cach w partu Scarpta w „Tosce" z p. Zamor
ska, iako Toską i P- Drabikiem, Jako Cavara-

środę znakomity gość wystąpi w „Pa-
* B' dą to dwie niezwykłe uroczystości arty
styczne, to też K isa teatralna już jest w oblę
żeniu. .... ... i

À EIna Gistedt w ..Nitouche .
Powodzenie Elnv Gistedt, ^oztmkomiLj 

Nitouche rozentuzjazmowało ^W.czność kato-
wicka Ci co jej jeszcze nie widzu.ll i «« P° Sil* <el kreacji povinul 5,5 P0OT«ayt 
gdyż p. Gi ;tedt występuje we wtorek już oo
raz ostatni przed wyjazdem zagranl^- 

A Repertuar teatru w Katowicach. 
Poniedziałek: „Tosca“ (występ głośnego

basisty Zaleskiego). . nuteuA
Wt( rek: „Nitnuche“ (występ Elny 
Środa: „Verbum nobile“ I „Pajace (wy

stępy Zaleskiego i Bedlcwicza).
Czwartek: Po południu o g. 3 m. au „tyuz-

WÓ wieczorem „Cattnen" (występ Wermiń- 

skiej i Bedlewiczal

biegała od rana du wieczora na nasze ło
dzie, podziwiając dzieło Śląska polskiego. 
Tylko jeden z pośród nich się smucił...

Był to 'zacny proboszcz miejscowy, któ
ry z ambony napominał, wierne swe 
owieczki, by nieszporów pilnowały a po
tem dopiero na łodziach naszych się wy
legiwały. Miał rację! Ale cóż robić?

Na łodziach naszych przygrywał gra
mofon, dotychczas we wsi aparat niezna
ny — to też go podziwiano, a nawet ku
pić chciano — oczywiście w handlu za
miennym.

Rozstanie było rzewne. Opowiada sta
ry wiarus p. Andrzej, że 35 lat na Odrze 
żaglował, ale tego nie odczuł w sercu, co 
w jednej turze po polskiej Wiśle.

Nareszcie szczęśliwie zajechali nasi że
glarze 17 maja br. do portu Czerniakow
skiego pod Warszawą, gdzie obie łodzie 
wyładowują dla firmy „Alabaster“ kamień 
gipsowy z ziemi krakowskiej.

W porcie uroczyście przywitali Śląza
ków przedstawiciele centralnych władz 
dróg wodnych, poczem bracia Sapokowie 
udali się na parodniowy pobyt na Śląsk, 
bo wyładowanie potrwa około 6 dni.

Berlin, 17 maja.
Przemysłowe akcje niemieckie istnieją 

po to, aby na nich krocie zarabiały banki, 
traciła zaś publiczność.

Od czasów inflacji społeczeństwo nie
mieckie nauczyło się spekulować akcjami 
na giełdzie.

Któż tu nie spekuluje na giełdzie? 
Biedny, bogaty, kupiec i kelner, męż

czyźni i kobiety. _ ■_
Oczywiście, iż wszelkie tranzakcje gieł

dowe dokonywuje się za pośrednictwem 
„D“ banków, tj. Deutsche Bank, Dresde
ner, Disconto Gesellschaft, Darmstaedicr 
und Nationalbank, bowiem przeważnie te 
banki (wraz z Commerz- und Privat-Ban- 
kiem) zarzuciły całe Niemcy morzeni 
swych filij- W Berlinie, gdzie nie obró
cisz się „D“-banki posiadają swe filie...

Polityka tych banków tkwi w tem, aby 
wciągać jaknajwiększe rzesze społeczeń
stwa niemieckiego do gry na giełdzie.

Niechaj ulica spekuluje! Niechaj rzuca 
tysiące na grę giełdową! Z tych tysięcy 
zrodzą się miljony. Te miliony wsiąkną 
w akcje spekulacyjne. Gdy to się stanie 
rzeczywistością, wówczas banki zalecają 
szerokim masom lombardowanie i za uzy
skaną w tranzakcji lombardowej „żywą“ 
gotówkę niezwłocznie nabywać dalsze 
„partje“ akcji. Niechaj haussa szaleje!..

Sztab generalny banków lubi ruch na 
kontach swych Hijentów. Nie znosi tutaj 
zastoju, zaciszy. Więc gdy już rzesza spe
kulantów i spekulancików niemieckich 
przeprowadziły lombardową transakcję 
akcjową, dopingując nowym zakupem pa
pierów giełdowych — haussę akcjową, 
dyktatorzy bankowi przygotowywują 
„egzekucje“ i „likwidacje“.

Każda haussa giełdowa musi załamać 
się. Nieskończenie „trzymać“ w akcjach 

Po sympatycznym tym wywiadzie oo- kapitałów . nikt nie chce. Przedewszyst- 
źegnałein dzielnych „wilków“ rzecznych, kiera banki nie chcą, abyjegjoii kont Mien- 
bo obowiązek wołał ich do Warszawy do teli trwał zbyt długo w śnie nieruchomym, 
łodzi, które parowiec „Książę Józef“ po- j Ruchu! Ruchu dynamicznego kont i ra- 
ciągnie w górę Wisły — do przystani ma- 1 chunków! — wołają sztaby bankowe. A

Listy z nad Snt-awy-
(Korespondencja własna „Polonji“.)

SZAŁ MIL JONO W NA GIEŁDZIE BERLIŃSKIEJ. — SKOK AKCYJ W PRZEPAŚĆ
CHAOSU GIEŁDOWEGO.

możliwy, banki rozpoczynają dopingować 
akcję „ku dołowi“, należy bowiem pod
kreślić iż banki zarabiają równie na zwyż
kach, jak na spadkach. Banki zarabiają 
na wszelkich „ruchach kont“ swych kti-

Pierwsi nasi śląscy pionierzy rzeczni 
z nad Odry — dokazali, że przy dobrej 
chęci dużo dokonać można.

Dziwić się jedynie należy, że urząd 
dróg wodnych w Puławach, otrzymawszy 
100 tys. 'złotych na regulację Wisły, oddał 
te prace w ręce niejakiego Edelmanna, 
który zatopił całą gotówkę poprostu w 
Wiśle. W gospodarkę tę winny wejrzeć 
czynniki nadzorcze. Na tymże odcinku 
Wisła corocznit podmywa całe pasy uro
dzajnej ziemi na 2^-3 metry. Kto zapo
biegnie dalszemu spustoszeniu?

cierzystej.... Witold Brochwicz. * wiedząc, iż ruch ku „górze“ jest już nie-

Šwiatowa Konferencja Gospodarcza.

THEUNIS.
Przewodniczący światowej konferencji 

gospodarczej, b. premier belgijski. na światową konferencję gospodarczą.

Przyjazd wyniki weteranów Armji Polskiej z tiryki i Mc.
.DRUGIE ZEBRANIE KOMITETU WYKONAWCZEGO.

W ubiegłą sobotę w Katowicach w sali po
siedzeń Rady Miejskiej odbyło się drugie ze
branie Komitetu Wykonawczego przyjęcia wy
cieczki weteranów Armji Polskiej z Ameryki, 
która przybywa dc> Katowic z Częstochowy w 
czwartek, dniia 14 lipca bm. o godz. 20.

Wycieczkę tę urządza Stów. Weteranów, 
Armji Polskiej w Ameryce dla członków 
d '■vrriDatykóvv. Wycieczka licząca około 600 
Osób składa się przeważnie z b. żołnierzy b. 
Armji Generała Józefa Hallera, ich rodzin i 
sympatyków, a ipozatem kPkunasłu amery
kanów, wybitnych członków Legjonu Amery
kańskiego, dekorowanych orderami polskiemii 
za zasługi oddane dla sprawy Polskiej na wy- 
chodźctw.ie.

Zebranie zagaił przewodniczący Komitetu 
Wykonawczego p. afflt. rcz. Gawrych w o- 
becności licznie zebranych przedstawicieli 
władz i organizacji. Zebranie zaszc yeffi 
obecnością PP- inż. Kmita z ramienia Urzę
du Wokwódzkiego, dr. Zaleski w zastopstwii 
p. starosty, p. Majewski z ramienia Wyższego 
Urzędu Górniczego, radca Wąsik z ramienia 
Dyrekcji Kolei Państw., burmistrz Dubiel w 
zastępstwie prezydenta Spaltensteina, bur

mistrz Grzesik, syndyk Kuhnert 1 wielu innych.
Na członków Komitetu honorowego zapro

szono: biskupa Śląskiego ks. dr. Arkadiusza

Lisieckiego, Marszałka Sejmu Śląskiego Wol
nego, ip. Wojewodę Śląskiego, rrezesa Sądu 
Apelacyjnego dr. Starka, dowódcę 23 dyw. 
Piech, gen. Józefa Zająca, prezesa Dyrekcji Ko
lei Państw, p. dn Bogusława D ibrzyckiego, 
prezydenta miasta Katowic, lia Alfonsa Gór
nika, prezydenta miasta Król, Huty, Wincen
tego Spalłensteina, dyrektora Wyższego Urzę- 
di Górniczego. Zygmunta Malawskiego.

Do Prezydium Komitetu Wykonawczego 
powołano: na przewodniczącego p. kpt. rez. 
Józefa GaW'-.ycha, na zast, przewodniczą! ego 
p. Karola Grzesika, burmistrza Hajduk Wiel
kich, na sekretarza p. Ludwiku Koniecznego 'i 
na Skarbnika p. Mieczysława Łączkowskiego.

Celem poczynienia odpowiednich przygoto
wań przyjęcia miłych wybrano szereg komi
sji.

Program przyjęcia w skróceniu przedsta
wia się następuiąco:

Dnia 14 lipca br. o gudiz. 20 uroczyste 
powitanie wycieczki na dworcu przez Komitet, 
przedstawicieli władz, cechy, stowarzy: zenia 
społeczne i kulturalne; pochód z muzyką pod 
pomnik Powstańców na Placu Wolności, gdzie 
go Vie składają wieńce. Kolacja.

Piątek 15 lipca br. Wycieczki i zwiedzanie 
przemysłu.

Sobota 16 Upca br. Rano msza św., zwie-

jentów. Na upadkach i na wzbijaniu się 
na niebosiężne wyże haussy...

Niezwykle łatwo przeprowadzić ofen- 
zywę „baissy“, gdy sto posiada obdłiżo- 
nych klijentów, dzierżących w swych rę
kach kwity z zalombardowanych swych 
akcyj. Wystarcza uczynić pewien „stra
tegiczny“ manewr na giełdzie, obniżyć 
cokolwiek cenę kursów giełdowych tak, 
aby akcyjny materjał lombardowy zdawał 
się już niewystarczającym. Wówczas 
rzuca się publiczności spekulującej rozkaz 
imperatywny:

— Zwróćcie niezwłocznie pożyczki, 
inaczej nastąpi egzekucja naszych akcyd

Taka groźba elektryzuje giełdę, d#vi.i- 
guje baissę. W jednej chwili pierzcha, ni
by sen jaki złoty — haussa. Na arenę 
giełdową w swych ponurych, jakżeż bez
względnych szatach, wjeżdża rydwan po
gromcy kursów giełdowych: baissa.

Na giełdzie popłoch. W jednej chwili 
gotówka znika, pieniądz staje się droż
szym, akcje lecą na łeb i szyję a publicz
ność spekulująca może wściekać się, rzu
cać się. niby ryba na piasku, kiedy wy
schło morze... Nic to jej już me pomoże. 
Banki dokonają „przymusowej“ sprzedaży 
akcyj, wyrównają konta, same zainicjują 
zawrotny taniec kont — konta poczną tań
czyć, wirować — ruch błogosławiony 
ruch kont staje się udziałem banków...

Sądzicie, iż przodujące akcje giełdy 
berlińskiej, tracąc połowę swej wartości 
dokumentują swyni spadkiem przesilenie 
w łonie przedsiębiorstwa* które emitowa
ło dane akcje?

Ależ gdzietam!
Przedsiębiorstwa, należące do ciężkie

go przemysłu niemieckiego zazwyczaj 
posiadają w portfelu 60 proc. swych akcyj 
a ponieważ mając większość morą drwić 
sobie z w łaścicieli pozostałych (40 proc.) 
akcyj, reprezentujących mniejszość, — 
przeto nigdy przedsiębiorstwa te nie sku
pują t. zw\ „mniejszościowych“ akcyj na
wet wówczas, gdy fale wzburzone baissy 
rzucają tę zdeprecjonowaną makulaturę 
„mniejszościową“ w przepaść cnaosu gieł
dowego...

Akcję które zwyżkuj? — akcje, tkwią
ce w muskularnych ramionach haussy — 
budzą wkrąg siebie pożądliwe spojrzenia: 
akcje „na haussle“ wy wwane są z rak. To 
jak artystka, gdy zbiera triumfy — liczy 
legjon wielbicieli, gdy robi klapę... pozo
staje na koszu.

Akcje u; baissie nie znajdują z reguły 
nabywców. Pozostają... na koszu...

Gustaw Jakubowicz Gudowski.

Program radiowy
NA PONi JDZIAŁEK 23 MAJA. 

Warszawa, fala 1111 m.
12 00 Komunikaty. 15 00 Komunikaty. 18 00 

Transmis,a muzyki tanecznej. 18 40—19 00 
Rozmaitości. 19 00—19 25 1 lekcja francuskie
go. 19 30—1955 Odczyt p t. „Kultura i życie 
społeczne narodu“. 1055 Komunikat rolniczy. 
2030 Koncert. 22 00 Komunikat lotniczo- mete
orologiczny.
Kraków. 422 m.

18 00—1840 Transmisja z Warszawy. 18 40 
—19 CO Rozmaitości. 19 00—19 25 Odczyt. 
19 30—49 55 Odczyt. 2030 Transmisja z War
szawy.
Poznań. 270,3 m.

1715 -1750 Koncert. 18 45—19 00 Nad pro
gram. 19 25 -1940 Komunikaty gospodarcze. 
19 40—20 05 Odczyt.
Wroclaw. 322.6 m.

1630—18 00 Koncert. 21110 „Brüderlein 
fein“ — starowiedeńska operetka w 1 akcie 
Leo Falla.
Mediolan, 322,8 m.

1615—18 00 Jazzband. 2100 Koncert. 22 45 
—23 00 Jazzband.
Praj a. 348,9 m.

1215—'1250 Koncert. 17 00-1800 Koncert. 
21 00—22 00 Koncert.
Lipsk. 365.8 m.

1630—18 00 Koncert. 22 30—24 00 Muzyka.

dzame miasta Katowic, zabawa '’udowa w par
ku Kościuszki. Wieczorem raut w Teatrze 
Polskim.

Komitet zwraca się więc do całego śląskie
go społeczeństwa o godne przyjęcie tych boha
terów, którzy z orężem w ręku walczyli o 
zmartwychwstanie i .potęgę Polski i apelme go- 
rąc< Jo obywatel, miasta Katowic, b” zechcieli 
pomóc mu w najtrudniejszej części jego zada 
nia t. j. w wyszukaniu i dostarczeniu kwater.

Komitet prosi, by ofiarodawcy zgłaszali je 
do Sekretariatu Związku Hallerczyków ul 
Reymonta nr. 2, III p„ telefon Nr. 2341. Sekre
tariat jest czynny od godz. 14 popoł. do .'/) 
wieczorem
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Z Katowic
i okolicy.

Dziś. św. Dezyderego. 
Jutro, św. Joanny.
Wschót' słońca: g. 4 m. 3 
Zachód: g. 7 m. 46 
Długość dnia: g. 1S m. 43

ŚLĄSK ZAKŁADA KOMITETY POMOCY 
DUSZPAS iLRSKlEJ DLA EMIGRACJI.

Z rozporządzenia ks. Biskupa Lisieckie
go zakłada się we wszystkich pa rapach 
diecezji śląskiej komitety pomocy duszpa
sterskiej dla émigrai ji we Francji, Belgji, 
Niemczech i Danji. Zadaniem tych komi
tetów, pozostających pod kierownictwem 
duszpasterstwa, jest utrzymanie żywego 
kontaktu z wychodźcami parafialnymi.

W PJ\T\ ROCZNICĘ PRZi JĘCf A POL
SKICH KOLEI GÓRNOŚLĄSKICH OB 
NicMCÓW W DNIU Í8. 6. 1922 RCKU.

Pod powyższym tytułem Dyrekc >a Ko
lei w Katowicach wydała w tych dni a« h 
księgę pamiątkowi dla uczczenia tej wa
żnej dla każdego Polaka rocznicy. Na 
treść księgi złożyły się: I - -Słowo wstęp
ne; II — Prace plebiscytowe i przygoto
wania organizacyjne aż do przejęcia kolei 
(napisał prezes Dyrekcji Kolei inż B. I*o- 
br/ycki); III — Pogląd na rozbudowę sieci 
kolejowej Polskiego Górnego Śląska w za
stosowaniu do ruchu wewnętrznego oraz 
eksportu (napisał naez. wydz. inż. A. Ry
bicki); IV — Co wykonał Rząd oraz D? - 
rekcja Kolei dla kolejnictwa Polskiego G. 
Śląska? (wyciąg z refei atu Dyrekcji Kolei) 
i V — Zakończenie (napisał inż. B. Do- 
brzycki). Szkoda tylko, iż w księdze nie
ma wzmianki o tablicy, która będzie wmu
rowana dnia 19. 6. br, na dworcu kolei w 
Katowicach ku czci poległych kolejarzy 
powstańców.

— Z n<eć zieli.
Wiosna jest zagniewana, ukrywa sion

ko za chmurami, dręczy nas deszczem i 
wciąż zadąsana. nie myśli nawet wyjść 
r.a świat w pełni swej cudownej krasy. Ni
by już jest zielono, kasztany i bzy zakwi
tły, pola mienią się kwiatów kobiercem, 
ale to jeszcze me jest to, na co czekamy. 
Nie „czuć“ tej wiosny w powietrzu, nie 
łechce nozdrzy miodowy zapach rozkwi
tłych kwiatów, nie pJawiiry się w poto
kach promieni świetlistego słońca nie mo
żemy marzyć wieczorami pod krzakiem 
bzu, jednom słowen tegoroczny maj nie 
jest tym pięknym, bajkowym, wyśnionym, 
opiewanym przez wielkich poetów i grafo
manów maiem.

Pierwszego maja lało i było zimno, — 
no — na to jest usprawiedliwienie, bo 
był to „pierwszy maij“; w drugą niedzi, tę
8 maja niby było ciepło, ale lepiej było 
siedzieć w dobrze opalonym pokoju i na 
ulice nosa nie wyścibiać; 15 maja. znów 
zimno, nawet nie wzruszyły kapryśnej 
wiosny imieniny nadobnej Zofji; a wczo
rajsza niedziela też była nie lepsza, rano 
deszcz, w południe nieco słońca, potem 
znów deszcz z paroma ala eiekiu wiusen- 
nemi piorunami, a wieczorkiem „przyjem
ny chłodek“.

Copiawda wieczorem katowiczanle 
nie bardzo odczuwali zimna, bo przeżywa
li moc emocyj w cyrku „Kłudskiegó“. Istna 
procesja — tłumy pchały się „drzwiami 
i oknami“ do cyku. Policja musiała utrzy
mywać porządek, jak w czasie jakiejś uro
czystości. Każdy chciał podziwiać „cu
deńka“. jakie pokazywano jednocześnie 
na trzech arenach.

Pozatcm, jak w każdą niedzielę, liczni 
„milośiucy pi zyrody“, przespacerowawszy 
się po ulicy, ba byli i tacy, co doszli f do 
parku Kościuszki, szli na „pokrzepienie“ 
do „Astorji“ „Atlantyku“ lub innego „Mo
nopolu“, gdzie wierni tradycjom wiosen
nym „chłodzili“ się piwem lub lodami.

Z góry można przewidzieć, żc 1 na przy
szłą niedzielę będzie jeszcze chłodne, bo 
napewno uparta wiosna będzie nam chcia
ła przypomnieć w tym roku staropolskie 
przysłowie:

„Do Świętego Ducha nie zdejmuj ko
żucha“.

— Zjazd abstynencki w Katowicach.
Projektowany zjazd abstynencki w Ka

towicach odbędzie się dnia 29 bm„ U w 
przyszłą niedzielę. Ze względu na zgło
szenia i na udział osób wysoko postawio
nych w naszem województwie — zjazd za
powiada się doskonale. Władze kolejo
we użyczyły na /.jazd orkiestry koieiowej. 
Transparenty na zjazd można zamawiać 
w sekretariacie stowarzyszeń abstynenc
kich (Damrcta «). Przewidziana na popo
łudnie wycieczka zjazdowa będzie uroz
maicona szeregiem atrakcji, m. in. strzela
niem do tarczy. Zbiórka uczestników 
/iazdu o god/. 9 rano w Katowicach (ul. 
barnr* te 8 lokal sekretariatu); o godz.
9 i pół (punkfpalnic wymarsz na naLożeń- 
clwo do kościoła NMP. (ni)

WojewóJzkj Ziazd Delegatów Związku
Stowarzyszeń Kat. Młodzieży Polskiej

OBRADOWAŁ WCZORAJ W KATOWICACH.
Wczoraj odbył się w Katowicach w 

sali Kat. Domu Związkowego przy kość. 
katedralnym św. Piotra i Pawła walny 
Zjazd Związku Stowarzyszeń Kai. Mło
dzieży Polskiej Województwa Śląskiego.

Zjazd rozpoczął się uroczystem nabo
żeństwem w kościele św. Piotra i Pawła, 
które celebrował J. E.' ks, Bist. Arkadjusz 
Lisiecki. Podniosłe kazanie wygłosił ks. 
prai. it Bromboszcz.

Pimkturlivé o godzinie 11 i pół prezes 
Związku ks. ipratot Puchcr rz Wielkich 
Piekar otwarł Zjazd i powitał J. E. ks. 
Biskupa Lisieckiego, p. pos. Wojciecha 
Korfantego . przybyłych przedstawicieli 
władz cywilnych i wojskowych, poczcm 
odśpiewano pieśń „My chcemy Boga“. W 
dłuż.szem przemówieniu ks. j>rałat Puchcr 
zobrazował cel Zjazdu. Przemówienie 
swe zakończył ks prałat okrzykiem na 
cześć Ojca Sw. Piusa XI i Prezydenta 
Rzeczypospolitej, Mościckiego. Puczem 
odśpiewano wspólnie „Boże coś Polskę“.

Marszałkiem zjazdu wybrano ks. pra
łata Pochera, a sekretarzem p. Sabata z 
Cieszyna.

Pierwszy powitał Zjazd general dy
wizji śląskiej tir. Zając, imieniem miasta 
Katowic przemówił p. burmistrz Skudlarz. 
imieniem miasta Król. Huty p. burmistrz 
Spal ten stein.

Na ajazd przybyli również goście z 
Czechosłowacji w osobach ks. katechety 
Mojrzeszka z Borna i ks. Liczka. Ks. ka
techeta Mojrizeszck wygłosił piękne prze
mówienie "owitalne, życząc Związkowi na 
Górnym Śląsku iaknajpomyśliTiejszcgo 
rozwoju i zapraszając młodzież śląską na 
Złoi Stowarzyszenia młodzieży „Orła“ w 
Bernie.

Głębokie w treści przemówienie wy
głosił p. pos. Wojciech Korfanty na temat 
wychowania młodzieży katolickiej. Na
stępnie przemawiali p. poseł Janicki, imię. 
niern Chrześcijańskiej demokracji i ks. 
Siemicnik imieniem L;gi Katolickiej. Po 
przemów ieniach odczytano szereg telegra
mów powitalnych.

Po odczytaniu protokółu z ostatniego 
Walnego Zjazdu ks. prof. Tomala .zdat 
‘ prawozdanie z ogólnej działalności 
Związku.

Związek liczy ogółem 135 Stowarzyszeń, 
w których skupia się 9503 członków. Wo
bec rego śmiało można twierdzić, że Zwią
zek Kat. Młodzieży Po'skiej jest na!silpiej- 
szą organizacją młodzieży w Wojewódz
twie Śląskiem. Jednakże nie we wszyst
kich parafiach na Śląsku istnieją Stowarzy
szenia Młodzieży. Wobec ogromnego ze
psucia obyczaiów i nowych prądów jakie 
dziś się rozszerzają. Związek czyni stara
nia, aby w każdej parafii powi tało Stowa
rzyszenie młodzieży po'skiej celem obro
ny zdrowego ducha katolickiego i dobrych 
obyczajów wśród młodzieży.

Dwie uroczystości święciły Mystowice 
w niedzielę — odsłonięcie tablicy pamiąt
kowej ku uczczeniu powstańców pole
głych, pochodzących z Mysłowic i z oko
lic, oraz poświęcenie sztandaru I drużyny 
harcerskiej żeńskiej Sem. Żeńskiego.

O godz. 9 i pół wyszedł pochód z orkie
strą sokolą do kościoła nowego na uro
czystą sumo. W prezbiterium zasiedli 
przedstawiciele władzy z p. wojewodą 
śląskim, p. starostą dr. Soidlerem, p. ko
mendantem policji insip. Kocurem, p. preze
sem dyrekcji kolejowej inż. Dobrzyckim 
na czele. Pozatcm była reprezentowana 
b. licznie miejscowa inteligencja ł władze 
oraz orgamzacje.

Podniosłe kazanie wygłosił ks, dr. Mu- 
źa. ks. prof. Nobel odprav ił sumę w asy- 
śJe, poczem dokonał poświęcenia sztan
daru I drużyny harcerskiej żeńskiej. 
Chrzestnymi sztandaru byli: pp Dębicka, 

Kuderowa, Gola jwska, dr. Knapczyk, 
dr. Obremba i pułk Ficowski.

Podczas sumy śpiewał chór mieszany 
„Harmonia“ pod batuta p. Grzeszczuka 
z udziałem orkiestry symfonicznej p. Ko- 
źlika.

Główna uroczystość odbyła się w pięk
nie udekorowanym i odnowionym zupeł
nie westybulu magistrackim.

Po ustawieniu się orgnnizacyj wzdłuż 
ulicy i po przybyciu gości uroczystości, 
przemówił przed zasłoniętą jeszcze tahlicą 
widniejąca po prawej stronie — na tle 
zieleni, bieli i amaraniu — p. o. bur
mistrza p. mec. Mierzejewski, drugi prze
mówił p. woWvoda śląski; po odsłonięciu

Ażeby w tym roku zadokumentować 
swą siłę, Związek urządza szereg zlotów 
okręgowych, z których w najbliższą nie
dzielę. t. j. dnia 29 maja odbędzie się w 
Hajdukach Wielkich. Największem Stowa
rzyszeniem na Śląsku jest Stowarzyszenie 
w Świętochłowicach, liczące aż 450 człon
ków.

Po udzieleniu ustępującemu Zarza-dov i 
absolutorium, J. E. ks. Biskup Lisiecki 
wygłosił serdeczne przemówieire, wyra
żając swa radość, żc w'dzi tak licznie ze
branych delegatów, reprezentujących bli
sko io.000 młodzieży.

Ks. Biskup wyrazi! podziękowano za 
wydatną pracę Radzie Związkowej, Zarzą
dom i wszystkim wychowawcom młodzie
ży, a w szczególności Kołu Przyjaciół mł >- 
dzieży. Wyraził również życzenie, aby 
sztandar Kat. Młodzieży zaszumiał nad 
caią polską młodzieżą j w rej myśli udzie
lił Zjazdowi Swego Arcypasterskiego bło
gosławieństwa.

Po udzieleniu Radzie Związkowej ab
solutorium odbyła s;ę przed bramą kate
dry wspólna fotografia, (poczem zarządzo
no przerwę obiadową.

W czasie obrad popołudniowych pre
zes Rady ks. praiat Pucher wygłosił wy
kład na temat „Katedra Śląska jako wi
domy iznak jednolitej akcji katolickiej w 
djecczii naszej“. Prelegenta obdarzono 
hucznemi oklaskami.

Zjazd wyorał Radę Związkową, w skład 
■której wchodzą iako protektor Najprzetfc. 
A.cypasterz ks. Biskup Lisiecki, jako Pre
zes Rady ks. prałat Pucher, a SeKretarz 
Generalny ks. prof. Tomala. Członfcairti 
Rady zostali wa orani ks. prof, Sknrirzyk 
z Bielska, ks. Śliwka (Chwałowicc). ks. 
Matuszek (Katowice), ks. Bednorz (Szar- 
lej), ks. iprof. Grameczny (Katowice), ks. 
Krarw czyk (Hajduki), ks. Masny (Gro
dziec), iks. Szwainoch. burmistrz miasta 
Król. Huty p. Spaltendain, burmistrz m. 
Katowic, p. Skudlarz, dyr. Balcer, radca 
Grześ, burmistrz miasta M‘:kcłowa Koj, 
clyr. Rękosiewicz, dyr. Grządziel, o Mar- 
tinowski, Sabat, Krzus (Dziedzice) i Ur- 
bać/ka.

Następnie dyrektor p. Grządziel w 
głos'! interesujący wykład na temat „Od
waga cy wilnr młodzieńca katolickiego w 
życiu codzicnnem“, po Którym wywiązała 
sję ożywiona dyskusja, w której przema
wiano szere" druhów.

Zjazd założył najenergiczniejszy pro
test przeciw pogwałceniu niedziel i świąt, 
uważa jąc je za naruszenie przykazania Bo
żego i jednej z ciężko wywalczonych zdo
byczy socjalnych.

Po uchwaleniu szeregu wažnvch re
zolucji i odśpiewaniu hymnu młodzieży 
polskiej „Hei do apelu stańmy wraz“, 
Zjazd zakończono w bardzo podniosłym 
nastroju, (sz)

tablicy przez p. woiewudę poświęcenia 
jej dokonał ks. Wojtek, który nV /niez wy
głosił odpowiednie przemówienie. Uo 
uświetnienia tak rozrzewniają! ej uroczyło 
ści przyczyniły się deklamacje dziatwy 
szkolnej Heli Cdyniowny ucz. I kl. g"™'- 
żeńskiego i maleńkiego ucz. kl. 1 szk. iv 
Bednarskiego, syna rodźmy robotniczej.

Chór męski „Harmonia* ot śpiewa ^ślicz
nie przepiękna rzecz Lachmana „sztan
dary polskie na Kremlu“.

U wyjścia z Magistratu ustawiła się 
drużyna harcerska żeńska z nowopoś wię- 
conym sztandarem. Wok oło — dziarr vie 
drużyny miejscowe 1 okoliczne z cc..ien- 
dantką Jordanówną i Kordecką na czele. 
Drużynowa Baltlówna odczytała przA ka
zania harcerskie, poczem P- wojewoda 
przemów.! do młodzieży harcerskiej, wska 
żując iia wypełnienie obowiązku jako na 
drogow. kaz żyda.

Po dziarskiej defiladzie w takt dźwię
ków oHdedry sokolej, w ka wiarni pod ra
tuszem odnowionej w myśl uchwały Ra
dy miejskiej odbyło się skromne pr/yjęcile, 
w czasie którego wygłosili przemówienia 
Drzewodniczący Rady miejskiej dr. 0- 
bremba, p. wojewoda, p. Ficowski imieniem 
Magistratu, p. Mańka imieniem powstań
ców.

Tymczasem na podwórzu semmarjal- 
nem odbyło się uroczyste -wbijanie gwo
ździ w drzewce sztandaru harcerskiego, 
na placu Wolności zaś odbył się koncert 
orkiestry sokolej pod batutą p. Koźlika.

Onie uroczystości wypadły imponu
jąco. (r.i)

Z l«a:gjS. &j|flMr.
■ o—-

Bezrobocie.
W ubiegłym tygodniu ogólna liczba bezro

botnych na terenie działalności P. U. P. P. w 
Sosnowcu wynosiła 13.737 osób. Na poszcze
gólne miejscowości pow, będzińskiego przy
padało: Sosnowiec 31 W. Będzin 1331, Dąbro
wa 1016, Czeladź 923, gm. Olkusko-Siewierska 
1044, oraz inne 2356. W pow. Zawierckim w 
gm. Rokitno-Szlacheckle 449, a pozostałych 
1540 osób. W pow. Olkuskun w gm. Ogrodzie
niec 585. gm. Bolesław i innych 1046.

go) obóz. Stawiło się 6 drażyn — razem prze
szło 200 harcerzy, przyu-zum w obozie goszczo
no także 14 drużynę Dąbrowską.

W lieuzidę przed peł. zawitała do obozu 
kom. W. Jordanówna wraz z opiekunami dru- 
/,ynv chorzowskiej i Wilnowsk.ej, których w 
obozie owacyjnie przywitano. Po odebraniu ra- 
poTtu przez kom. Jordanównę wyruszy! hufiec 
na nabożeństwo do kościoła paraíj. v Michał- 
kowlcach. Po powrocie z kościoła Składało 17 
harcerzy na ,Placu Wolności“ w Bytkowle 
przyrzeczenie harcerskie. Do składających 
przysięgę w gorących słowach yzemówiła 
kom. Jordanówna przypominając Im ciężki obo
wiązek — jak na się biorą: po złożeniu przy
rzeczenia przemówił opiel m. drużyny chorzow
skiej, upominając tych, którzy składali przy
rzeczenie — by nie splamili odznaki harcer
skiej.

Po odśpiewaniu „Roty“ wyruszyły drużyny 
do obozu, gdzie nastąpiły popisy drużyn. O 
godz. 6,30 zwinięto obóz, poczem udali się 
wszyscy do sali p. Latusa, gdzie odbyła, się 
wieczornica harcerska, j>odczas której odbywa
ły się dalsze popisy.

Wieczornicę zaszczycili obecnością o. Ci
szewska. ur. Dluhosz, kier. szkoli Zajehou sld, 
p. Witucki, prezes Koła Przyjaciół p- Matysik 
i szereg innych gości.

Z Miró*. Hi itm®.
! Zebranie Zw. Prac. Przem„ Handl 1 Sa

mot zadu.
Fil.,a Związku Pracowników Przon.„ Hum'1. 

Î Samorządu szyb „Wojciech“ w Kroi Hucie 
odbvła w .ubiegłą niedzielę zebranie pod prze- 
wounictwem prezesa "'dliriskiego. na któreni 
przemewiał p. poseł Sko ronek, prezes za
rządu gł. W zajmującym referacie dał p. Sko
wronek obraz ogólnego położeni* .go ipt dar- 
czego i podniósł znaczenie organizacji zawo
dowej a konieczność organizowania s3ę w 

organizacjach, .mających na celu przedews zy .1- 
•kion dobro pracowników umysłowych. Na
stępnie przedstawił zebranym prace Związku 
około wprowadzenia nuwych ustaw socjaVyrh 
na Śląsku i zapoznał zebranych z prolektaml 
ustaw ubezpieczeniowych tak z nowelą ślą
ską jak ustawą warszawską. Równie* ob- 
szci nic omamiano projekt ubezpieczenia na wy
padek choroby pratuwników umysłowych, na
mierzający zmienić dotychczasowy ustrój u- 
bczipieczeniowy w Kasach brackich, którym to 
projektem jednak nie bardzo się zachwycam,.

Z iwf^ocMowicKI
(—) „Kasyno Polskie“ w Świętochłowicach.
Dnia 18 bm. odbył się w sili ,4śasyna Pol

skiego“ w święiOChłuwicaUi bardzo interesu
jący wykład p inż. Maćkowiaka na temat: 
łndje“. Prelegent wywiązał się z sadau.a 

doskonale, że co zositał nagrodzony burzą o- 
klasków.

Następny wyk'ad na temat ; JNesze uzdro
wiska i miejsca k^oiel„we“ wglosi p. nai cz. 
Porębski w przyszłą środę, dnia 25 bm. o g. 
8 wieczorem.

Z K»szcz«9rfBslclego
X Zlot harcerski. I
W dniadi 28 i 29 ibm. odbędzie się w Mi

kołowie zlot harcerski hufca Pszczyńskiego.
X Rekolekcje ■ m.odziezy.
W lipcu br. odbędą się w Pszczyi ie reko

lekcje dla młodzieży. Nauki wygłosi O. Je
zuita J lomiiiik z Warszawy,

X NapŁd rauunkowy.
Onegdaj na rynku w Mikołowie znany a- 

wantnritik Szotka Franciszek uaipadł na p. 
Bańczyka i pobił go dotkliwie za to, że zdra
dził rzekomo policji miejsce pobytu dctz„rtera 
Kąska. Awanturnikiem zajęła się policja, (r)

X Pierwsza wycieczka.
W niedzielę dnia 23 bm. zamierza Stów. 

Kat. Włodz. Polskiej w Pszczynie urządzić wy
cieczkę do Orno ltowic. Zbiórka nastąpi przed 
Ogniskiem. O godz. 5,30 rano wymarsz prrez 
Mokre, Bujaków do Ornontowic, (r)

':) Rekolekoie u OU. Jezuitów,
Dnia 4 Iipca bu 'vieezorem^o godz, 7 

rozpoczną się zamknięte reki iłekcje u OO. 
Jezuitów w Dziedzicach. Koniec reko- 
lckoyj w piątek rano dnia 3 iipca. Zglo- 
S7,enia przyjmuje geu. sekretariat Młodzie
ży Katolickiej w Mikołowie do 12 czerwca.

(:) Walne Zg'oniadzenie „Ziemi“ '
odbyło się dnia 14 bm. w C.eszynR w sali 

Domu Śląskiego. Ze sprawozdania za rok 1926 
wynika, że tnzy obrocie ITO.Oju zł. wynosiły 
koszta handlowe 52,000 zł. wo’ icc czego bi
lans musiał się zamknąć ze strat Dla Jej po
krycia uchwalono dophtę n i udziały do 50 7,1., 
z iom, żc każdv członek wpłaca tylko jeden u- 
dział. Bilans zatwierdzono. Przez wyrów
nanie sądowe oozbyła się „Z!c,nia*‘ w 1926 r. 
w Wklej części dawniciszyNi długów. Daw
niejszych dyrektorów ..Ziemi“ Rudolfa Branne
go 1 Jana łlławkTkę wybrano do Rady Nad
zorczej, a lin miejsce c7.łonka Rady ks. Brzu- 
ski, który w bom nie przyjął, w\ hrano dyrek
tora szkoły Wilczka z Cieszyna.

— Z życia harcerzy w Bytkowle. | maja „Zlotu liuśca".
Powstały niedawno temu luifiec narcerskj Dzięki pięknej pogodzie I zezwoleniu gen. 

w Bytkowie rozwija się nadzwyczajnie. Oto J dyr Ciszewskiego rozbito w 1 obole w lasku 
zdobył się już na urządzenie w niedzielę 15 » Bylkowskim (własność zakładów Ilohenlolie-

Uroczystości niedzielne w Mysłowicach.
ODSŁONIĘCIE TABLICY PAMIĄTKO WEJ W MAGISTRACIE.— POŚWIĘCĘ-

NIE FZTANDARU HARCERSKIEGO.
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ZE SPORTE.
Śląski dzień sportowy we Lwowie. Zawody lekkoatletyczne pań.

Jak Już donosiliśmy, w dniu 7 cżoi wca br. 
wg Lwowie ma się odbyć śliski Dzień Spor* 
łowy Z cala przyjemnością stwierdzamy, że 
Górny Śląsk wystąpi do walki ze Lwowem o 
jednolitym froncie.

Na czele Śląskiego Dnia Sportowego we 
Lwowie słaną! Komitet Honorowy, w sklad 
którego w hodza. P- Marszalek Sejmu Ślą
skiego, .p. Wojewoda i T gen. Zając.

Yv skßd Komitetu Wykonawczego weszli: 
in/. Grygier, równocześnie przewodniczący 
sekcji „Wystawy Przemyślu Sportoweg« , p. 
ref. Len równocześnie przewodniczący „Poka
zu Dorobku Sportowego" i p. kpt. Uhacz rów
nocześnie przewód.liczący „Uroczystości Im
prez Sportowych“.

W lutu 20 bm. odbyło sie zebranie sekcji 
..Imprez sportowych“, na którern ustalono na
stęp iiącv program:

Dei‘lada: Dzień Śląska ma odbyć Się na 
boisku „Lzarn.v eh‘‘. Rozpoczęcie nastąpi o 
godz. 15-iej defiladą wszystkich zawodników 
w liczbie 100. Po defiladzie nastąpi przemó
wienie przedstawiciela Śląska.

Gimnastyka: Po defiladzie nastąpią popisy 
gimnastyczne, przeprowadzone przez zawoi - 
ników „Sokoła" pod kierownictwem drh. 
Zon tka.

Lekka atletyka: Główmy pregram dnia
śląskiego stanowić będzie mecz lekko-atle- 
‘yczny reprezentacji Górnego Śląska z repre
zentacją Lwowa.

Zawody odbędą się w następujących kon 
kurencjach: 1) bieg 100 m., 2) bieg 400 m., 3) 
bieg 1500 ni., 4) bieg 5000 m.. 5) skok wzwyż, 
6) skok w dal, 7) skok o tyczce, 8) rzut kulą, 
9) rzut dyskiem, 10) rzut oszCz. pem, 11) szta
feta 4 X 100 m.. 12) sztafeta 4 X 400 m. Po- 
zatem panie: 1) bieg 60 m„ 2) bieg 250 m„ 
bieg 1000 m.. 4) skok wzwyż. 5) skok w dal, 
6) rzut dvskiem, 7) rzut oszczepem, 8) rzut 
kulą.

Grupa lekkoatletów liczyć będzie 2t> zawo- 
dmków i 18 zawodniczek. Celem ustalenia 
repr izeutacji oraz starannego przygotowania 
do zawodów „Ośrodek W. F.“ w Katowi ca h 
na b lisku Policyinego K. S. przeprowadzać 
będzie codzienny trening, w którym winni 
brać udział wszyscy wyznaczeni przez G. O. 
Z. L. A. zawodnicy.

PJka nożna. Sprawa zawodów piłki noz.iei 
rozstrzygnięta zostanie dopiero w Srr !ę. Mia
nowicie piłka nożna we Lwowie rozbita lest 
na trzy obozy, a mianowicie: a) LOZPN, b) 
Liga i c) sporty robotnicze, (a pozatem istnie
je jeszcze związek towarzystw ruskich).

Trzeba poczekać jaką reprezeutację zesta- 
,.wl Komitet we cwowie.

Komitet Wykonawcza z tbezpieczając się 
przed wszelkimi możl ^ościami uchwalił zwtó 
cić się do G. Z. O. P. N. jak I do G. L. O. P. N. 
z prośba o przygotowanie 15 zawodników re
prezentacyjnych. Jedna z tych reprezentacji 
liapewno wyjćdzie.

Boks. Przeprowadzenie meczu bokserskie
go między Lwowem a Śląskiem powierzono 
Bokserskiemu Związkowi Śląskiemu, który 
wybrał 13 pięściarzy. Zawody bokserskie od
będą się wieczorem na sali.

Kolarstwo. Związek Cyklistów woj. Ślą
skiego wyśle 15 kolarzy, którzy zademonstru
ją na boisku mecz piłkarski na rowerach a 
wieczorem na sali popisywać si«, będą w jaz- 
dacn figurowych

Tcmńs. O nawiązanie kontaktu z tennisn ta- 
mi lwowskimi i rozernnie meczu uchwalono 
poprosić red. Bernstoka. Proiekfy zatwierdzi 
Komitet na nasiępnem posiedzeniu.

Ciężka atletyka. W zapasach podnoszeniu 
ciężarów wystąpi w barwach Śląską 6 a tle* 
tów, którzy walczyć będą po walkach bok
serskich na sali.

Sport pływacki. Zc względu na trudności 
Lwowa w sporcie pływackim, Komitet Wyko
nawczy uchwalił zrezygnować z ewentual
nych zawodów. , , ...

Szermierka. Przed walkami bokser kieml 
odbędą sie dwie walki w szermierce. Będf.e 
to wok&c pierwszy wystąp góriiośląsriich 
szermierzy w zawodach. Dwóch ieprcz«ntan- 
tów Śląsku wybierze Śląski Klub Szermier-
CZV\Vyjazd zawodników specjalnym pociągiem 
w dniu 6 czerwca, rano.

kto ma bronić barw śląska
WE LWOWIE.

Zmienna forma zawodników Iekkoatlelycz- 
nych stawia kierowników sportu lekkoatle
tycznego w trudne położenie. Wobec tego 
ÓOZł A wyznaczył następujących zawodni
ków na tioningi lekkoatletyczne, odbywające 
sic codziennie staraniem „Ośrodka W. r. na 
boisku Policy mego KS„ z których pierwszych 
trzech najlepszych w każdej kon imencji wy- 

do Lwowa. Zawodnicy i zawodniczki* 
którzv na treningi urzc-zc sć sile będą ole 
mogą Uczyć na stawi» c tah do reprezentuj. 
D» reprezentacji sa unUrzcm:

B es 100 m. 1 szta. :ta 4 X 100 ni.: Lebie- 
dzik. Mosler. Gilewski Burghammer Roj.ek, 
Blitzer 1 i Blitzer H. Pomyk ol. Swierczyna, 
h^rń. I raenkel. Loewe II. Wybranych zosta
nie 6 zawodników. . ,

Bieg 400 in. I sztafeta 4X4 m Loewe I., 
Rolek. Kocur, Winkler, Rzxo ś Lfrcdzik .* 
Kremer, Burczyk. Latka \V y" .mych zostanie
6 7Í1W.

Bieg 1500 in. 1 5000 m. Ryba. Karcli Jawo
rek Kasprzyk. ?\I1 ; -Ho I-, Strahler Sitko
II. Mikołaj. .-Liier. Kilos. Dvrda. Szabluki, 
Knlpdziei, Orłowski. Lech. Woźniak. Wypra
ni di zostanie 6 zaw.

Skok w dal. Lebiedzik. Gilewski, Swierczy
na, Loewe II, Kisieliński, Horn, Largner. Ro
gowski. Anders I, Rosypol.

Skok w zwyż. A idt rs. Schogalla, Brandi, 
Mały. Swierczyna, Kwiker, Klukowski, Ko
curek.

Skok o tyczce. Ł-iczkiewicz. Oska, Anders, 
Mitręga, Rogowski. Kubisz, Kierat, Kotucz, 
Cieśliński. Klapczyk. (Por. Gilewski z powodu 
wytknięcia ręki, w skoku o tyczce nie może 
brać ucizialu).

Rzut dyskiem. Majorczyk. Rogowski, Skiba 
Woczka, Schweda. Sebastian. Kołodziej, Zeug, 
Majcherek.

Pchnięcie kulą. Węglarczyk. Zeug, Oska, 
Skiba. Lino. Zajusz, Widcra, Herich.

Rzut oszczepem. Kubisz, Sobik, Turczvk, 
Loewe II. Skolik, Skiba, Żyłka, Langner, Oska, 
Nowak.

Reprezentacja pań wybraną zostanie już 
na zawodach o mistrzostwo Śląska w dzisiej
sza niedzielę.

Za powiedziani mistrzostwa pań ogłoszono 
w ostatnie] chwili za nieważne ze względu na 
spóźnione wydanie komunikatu przez Komisję 
Sportową. M*mo to zawody odbyły się i zo
stały zakwalifikowane lako zawody elimina
cyjne na spotkanie Lwów — Śląsk. Wyniki są 
następujące:

Bieg 60 m. I. P r z e d b i e g. 1) Brenerówna 
K. S. Pożdzier Szopienice 9,1 sek. 2) Rymio- 
rzówna z K. S. „24“ Mała Dąbrówka, 3) L 
Schneiderówna z K.S. „Katowice 06* II. 
przedbleg: 1) Kilosówna z KS. Rożdzień 
Szopienice 9,4 sek., 2) Piedówna z KS. „22“ 
Mata Dąbrówka. 3) Ląrmannówna z KS. „22“. 
4) Rudzka z KS. Rożdzień Szopienice. III. 
przed bieg: l) Tatoacka z Kolejowego K. 
S. 9,1 sek. 2) Pieprzycówna z Harcerskiego 
K. S 3) Siw aiowna z Harcerskiego K S. 4) 
Piętówna z KS. „Katowice 06“.

I. półfinał: l) Brenerówna. 2) i abacka. 
3) Piedówna odstąpiła od b'egiL II. półfinał: 
l) Tahacka. 2) Rymiorzówna. 3) Pieprzyców
na.

Wyniki sportowe.
„1. F. C.‘ - „WARSZAWIANKA*

3:2 (2:2)
Bramkarzowi uoclltzowi złamano nogę.
Sklad „Warszawianki“: w bramce: Do

mański, oboma: Redlich i Zwierz: pomoc:
Fijałkowski, Zwierz II i Braun: atak Hassel- 
buscli. Jung, Korngold, Sontsch i Luxenburg, 
1. F. C.: w bramce: Goerlitz II; obrona: Pohl 
i Heindenreich; pomoc: Bischoff, Wieczorek i 
Wyleżot: atak: Kosok L, Ooerlitz I., Geisler, 
Kosnk II. i Joschltc.

Sędzia p. Auerbach z Krakowa. Widzów 
3500.

Drużyna „Warszawianki“ gra początkowo 
z tremą, wobec czego gospouarze przez 20 
minut mają przewagę. Domański wykazuje w 
tym czasie swoją „extraklasę‘‘. Redlich po raz 
trzeci pomaga sobie ręką i Geisler uzyskuje z 
karnego pierwszego goala. W pól minuty póź
niej z ładnego przeboju — wyrów nająca br irn 
ka. Gra staje się więcej wyrównana. „War
szawianka“ staje się przebojami niebezpiecz
ną. Z „bawienia“ się pod bramka 1. F. C. pada 
ze strzału Has«db»scha druga bramka dla 
„Warszawianki“. W kilka minut później .. F* 
C. z wątpliwego karnego, znów przez Geisle- 
ra wvrównuje. W drugiej połowie obie ó/nży- 
ny bronią się przed porażką. Atak 1. F. C. po
maga częsio obronie. Geisler zdobywa dla 
gospodarzy ä punkt.

Sędzia bardzo słaby dopuszcza do ostrej 
gry, w której zderzają się Korngold z Goe.- 
htzem II 1 ostatni łamie lewą nogę. Wypadek 
ten wywołał na widzach przykre wrażenie. 
Do końca gra chaotyczna 1 nie mogła się ni
komu podobać.

U gospodarzy brak Tichauera dal się moc
no odczuć. Najwięcej pod ibał się jeszcze 
Geisler. Z gości na wyróżnienie zasługuje 
bramkarz Domauski, ratujący drużynę przed 
większą porażką. Obrona słaba.

„SLAVIA" RUDA —
„WIKTORJA“ KATOWICE
2:0 (0:0)

Przed zawodami I. F. C. — Warszawian
ka odbył się pierwszy mecz drużyn ligowych. 
Drużyna „Wiktorii“ wystąpiła w dobrym ze 
spole i stawiła twarde czoło znanej „Slavii“. 
Obie bramki zawinił słabo orientujący się 
bramkarz. Na wyróżnienie zasługuje _ dobry 
lewy obrońca. Z gości dobry był Forehcr na 
prawem ?ki zydle i środkowy pomocnik. Za
wody pi u wadził p. Langfort jeden z najlep- 
SZ5 ch sędziów na Śląsku.

„POGOŃ“ — „DIANA“
6:3 (2:3)

Obie drużyny wystąpiły z rezerwami. Z 
początkiem grv ..D'ana“ nia wï ;cej szczęścia 
i początkowo prowadzi 2:0 a później 3:1. Nie 
deprymuje to jednak drużyny „Pogoni", która 
traci Rencza kontuzjowanego przy zderzeniu 
się z obroną. W drugiej połowie gra staic się 
więcej interesującą. „Pogoń“ ładnie kombi
nuje, uzyskuje przewagę i. wygrywa pewnie. 
Z d-uivnv gospodarzy wyróżniał się Gon cki. 
Dobr, mi byli również Konieczny i Müller. 
Natomiast słabym by. Neumann w bramce, 
Gierlotke w obronie i Bednorz w pomocy. Z 
„Diany" najlepszy bramkarz Jurczyk. Podo
bał się również Řabot w obron.c.

„Pojrii“ rez. — ..Diana“ rez,
0:0

mm iwAiN
literat angielsk. pisze, że ujna czupryna jest 
czaruiącą ozdobą człowieka, na lepszą ochroną 
przeciw zmianom atmosferycznym 1 cenniejszą 
. J najdroższych kamieni . Skoro więc spostrze
żesz że ci włosy wątleją, wypad-.ją, zażywaj 
czempiędzej celem uchronienia -Ce prze- wyły
sieniem słynnego niezawodnego śi dka na rato
wanie w’osow,' jakim są tabletk ..(' <1N“, i-*d< n 
słoik 6,— 4, nadesłaniem 6,60 zł franko 

włącznie opakowanie. 198/

Chemiczna Fama „ESKA“,
Sn* X O- O,

B. iNlEGOCKI, POZNAŃ, Fr. Ratajczaka 21

„ROŻDZIEŃ SZOPIENICE —
„NAPRZÓD** RUDA 

2:3 (1:0)
Walka o mistrzostwo B—Ligi.

„Roźd zJeń-Szop.‘‘ rez. — „Naprzód“ Ruda rez. 
2:0

„Roźdz. Szop.** I ml. — „Orzeł“ Wełnowlee 
I ml.
1:0

„Rożdz. Szop.** II ml. —
„Orzeł“ Weínowiec II ml. 

1:1
„SŁOWIAN" KATOWICE — „RYBNIK 20** 

4:1 (1:1)
Walka o mistrzostwo B Ligi. Bramki dla 

miejscowych zdobywają Sobczyk dwie. Kupka 
i Pluła po jednej. Drużyna rez. K. S. „Rybnik 
20“ się nie stawiła.
„Słowian* I mł. — „Pogoń" Katowice I mł. 

0:Si
„Słowian“ II mł. — „Pogoń" Katowice II ml. 

1:2
„Sio riau“ III mł. — „Pogoń** Katowice III mł. 

0:1

ZAWODY TENMSOWE.
Katowicki Klub Tennisowy rozegrał na 

kortach pczy ulicy Bankowej mecz tennisowy 
swojej drużyny z rez. „Sobola" z Krakowa. 
Druga drużyna „Sokoła“ wykazała, że nie 
łest w cale gorszą od swojej czołowej drużyny, 
bo znakomitą druž. K. K. T„ która w roku ub. 
biła wszystkie drużyny na Śląsku, pobiła w 
stosunku 9:7.
„BOGUCICE 20“ —

„NAPRZÓD“ ZAŁĘŻE 
2:2 (l:2)

„Bogucice 20“ I ml. — „Naprzód" I ml.
2:2

„POLICY INY" K. S. KOMB. —
„SZCZAKOBGANKA“ SZCZAKOWA 

2:0 (0:0
Obie bramki strzelił Kisieliński.

„ŚLĄSK" TARN. GÓRY —
„KRESY“ KRÓL. HUTA 

5:0 C.3)
K S. „Kresy** lek swal .i przed .vniká, 

wysyłając do Tarnowskich Gór znaczną re-
7pm*r
„SOSNOWIEC" —

„ViKFORJA* SOSNOWIEC 
5:1

Zawody rozegrane zostały w niedzielę 15 
bm. wynik został jednak, w ,Polonii" umiesz
czony odwrotnie.
„ISKRA" SIEMIANOWICE —

„ZJEDNOCZENI PRZYJ. SPORTU" 
2:4 (i:l)

Pierwszą bramkę zdr-bw a „Iskra“ przez 
Lcdwonia. W ej y obuv e gra jednak sła
bo, a w ięcej z y ny bramkarza przegrywa. 

„Iskra" rez. — „Zjedn. Przyj. Sportu rez. 
5:2

„KATOWICE 0Í* - KOLEJOWY K. S. 
7:0 (4:0)

Zup.-lm przewaga goï-podarz*-, z których 
wyróżni it sic po nocn’k środkowy Pilorz 
Bramki /dobyli: Grabów. Krist i Frandsz-
czok po dwie i Kada jedną.

„Kaijy ice 06" rez. — Kolejowy K. S. rez. 
3:0

„06" M;. słowlce — Pierwszy K. S. Tara. Góry 
3:1 (1:0)

Dufca orzewaga gospodarzy. Sędzia slaby. 
Bram!.’ lia miejscowych zdobywają Marcol, 
Igła -i Mikuła. 20 -min. przed końcem drużyna 
Pierwszego K. S. schodzi z boiska, niezadowo
lona z rozstrzygnięcia sędziego.
„Pogoń“ Nowy Bytom — „Orzeł" Wełnowlee 

1:3 (1:1)
Przegraną ..Pogoni“ z«w‘nił nrzedewszj st- 

kiein i-rdzx) słaby sędzia. Walka o mis 
-it-wo l-Ligi.

„Naprzód“ Llpiny — „07“ Siemianowice 
2:3

Walka o mistrzostwo kia*,y „A“
Warszawa 22. 5. (Be).

„Polonia" — „Ruch" Hajduki Wielkie 
3:5 (3:1)

Górnośląska drużyna spisała się w stolicy 
dbskoji ile. Specjalnie w drugiej połowie uwy
datniła się jej przewaga. Bramki zdobyli: Re- 
biosonł 2, Bartoszek 2 î Kacy 1.

Finał: 1) Brenerówna 8,4 sek. 2) Tabac- 
ka o metr za pierwszą. 3) Kilosówna. 4) Ry
miorzówna. Brenerówna zdobyła nagrodę 
wędrowną, ofiarowaną przez p. Karola Stanka 
Nagroda przechodzi na własność tej zawod
niczki, która w r. 1927 ustali najlepszy wynik.

Bieg 100 m. Do zawodów zgłosiło się 5 za
wodniczek. z których tylko cztery dopuszczo
no do biegu, wobec czego odbył się tylko fi
nał. 1) Brenerówna z KS. Rożdzień Szopieni
ce 15 sek. 2) Rymiorzówna z KS. „22“ dwa 
metry za pierwszą. 3) R. Schneiderówna z K. 
S. „Katowice 06“. 4) Grabowska z KS. „Ka
towice 06“.

Bieg 250 m. II bieg o nagrodę wędTowną, 
ofiarowaną przez firmę Baron et Flieger Ka
towice. Bieg budził zrozumiałe zainteresowa
nie. bo przyjmminai widzom zaciętą walkę z- 
przed trzech tygodni. Znów zgłosiło się do 
bieeu 8 zawodniczek. I. pirzedbieg: wy- 
gry va bez wysiłku o 10 metrów przed nas
tępną Tahacka z Kolejowego K. S. w czasie 
46,1 s. 2) Larinanówn:. z KS- „22“ Mała Dąb
rówka. 3) Rudzka z KS. Rożdzień Szopienice. 
4) Piętówna z KS. „Katowice 06". Ostatnia 
zdobyła w roku l.°żó mistrzostwo QOZLA. 
II. przedbieg: 1) Peronówna z KS. „Kato
wice 06“ 47,4 s. 2) Rakówna z KS. „Katowice 
06“ o dwa metr za pierwsza. 3) RymioTzów- 
na z KS. „22“ Mała Dąbrówką. 4) Piedówna 
i KS. „22“ Mała Dąb.owka.

Finał: 1) Tabacka 45,3 s. 2) Rakówna. 3) 
Peronówna. 4) Larmannówna.

Bieg 1000 m. W biegu wzięło udział 7 za
wodniczek. Od startu żadna z Pań nie ahciała 
prowadzić, wobec czego pbrwsze dwie run
dy odbyły się w bardzo slabem tempie. Do
piero przy osiatmem okrążeniu Kilosówna wy
sunęła się na czoło i w ślicznym 300 m. fini
szu wygrała pewnie o 8 metirow za pierwszą. 
2) Rakówna. 3) Tabacka, która dość długo 
trzymała się ua drugiem miejscu „spuchła“ 
jednak pod koniec. 4) Peronówna o pierś za 
trzecią. 5) Larmannówna. 6) Rymiorzówna. 7) 
Antoszów na z Harcerskiego KS.

Sztafeta 4 X 75 m. Stawiły się tylko dwie 
sztafety, W pierwszych dwuch zmianach wal
ka bardzo zacięta. Młoda drużyna Harcer
skiego KS. walczy bard to ambitnie. Dopiero 
przy trzeciej zmianie Rakówna z KS. .Kato
wice 06“ wyprzedza swoją przeciwniczkę. 
Zwycięża drużyna KS. «Katow^e 06" w cza
sie 51 s. Skład: Piętówna. R. Schneiderówna, 
Rakówna. Peronówna. O 6 metrów wtyle dru
żyna Harcerskiego KS. w składzie: Pieprzy
cówna, Anto&zówna. Siwoniówna i Marocini.

Skok wdał. 1) Brenerówna (Roźdz. Szop.) 
4,25 m. 2) Tabacka (Kolejowy KS.) ■ę.lO m. 3) 
Kilosówna (Roźdz. Szop.) 3,78 m. 4) Pernnów- 
na (Katowice 06) 3,74 m. 5) R. Schneiderówna 
(Ka.owlce ftfi) 3,65 m. 6) Rwniorżowna („22“ 
Ma?* Dąbrówka) 3,57 m. 7) Piętówna (Katowi
ce 06) 3,56 m. 8) Pieprzycówna (H. K. S.) ?,50 
m. 9) R”dzka (Rozdź. Szop.) 3,39 m. 10) Si
woniówna (H. K. S.) 3,36 m.

Skok w zwyż. 1) L. Schneiderówna (Kato
wice 06; 1,16 m. 2) R. Schnetderówn-' (Kato
wice 06) 1,16 m. 3) Marociii (H. K. S.) 1,11 m. 
4) Pieprzycó’”-ia (H. K. S.) 1,06 m. 5) Tabac
ka (Kolejowy K. S.) 1,01 m. 61 Rudz.ka (ROi-dz* 
Szop.] 1,01 m.

Pchnięcie kulą 5 kg. 1) L. Schneiderówna (Ka
towice 06) 7,50 m. 2) R. Scbtieiderówn? (Ka
towice 06' 6,68 m. 3) Piętówna (Katowice 06) 
6,36 m. 4) Karcmarzówna (Katowice 06) 5,87 
rt ! i Rudzka (Roźdz. Szop.) 5,71 m. 6) Tabac
ka (Kolejowy K. S.) 5,62.

Rzut dyskiem 1 kg. o nagrodę wędrowna 
ofiarowaną przez o. Szeligę-Żuławskiego 1) 
R. Schneiderówna (Katojyice 0l>) 20.01 m. 2) 
L. Schneide/ówma (Katowice 06) 19.74 m. 3) 
Karcmarzówna (Katowice 06) 15,62 m. 4) Lar
mannówna (22 Miła Dąbrówka) 14,12 m. 5) 
Piedówna (22 Mała Dąbrówka) 13,57 m.

W punktami ogólne]: I. miejsce V S. Ka
towice „06“ 26 pkt. IJ. miejsce KS. Rożdzień 

I Szopienice lć pkt. III. mieîsce Kdejowy K. S. 
8 Dkí. IV miejsce Harcerski K. S. Katowice 3 
pki. V. miejsce K. S. „22“ Mała Dąbrówka 
‘2 pkt.

„Pogoń“ — Ł. K. S. Łódź 
2:0 (1:0)

Kraków 22. 5. füe).
„Wisla“ — „Warta“ 

4:1 (3:0)

iHto-MaMyna.
Ekstrakt słodowy zneutralizowany dla nie

mowląt sporządzony ze specjalnego słodu 
ńfżez Krakowski Browar Jana Götza.

li’.strat v lodowy Jnfa-Maltyna został wy
próbowany i zostaje pod stalą kontrolą Szpi- 
jala św. Ludwika dla dzieci (Prytnarjusz Dr. 
Wlad. Bujak)

Cena zł 6.—»

na cały obszar Rzeczypospolitej,
Akc. ,,P1 IARMA“. Magister B 
w Krakowie.

Do naby Ja w aptekach i drogeriach.

ťotsKa bp. 
Jaworn cki
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Najprostszym i najpewniejszym sposobem osiągnięcia czystej, gładkiej i nieulegającej zniszczeniu cery jest siałe 
pielęgnowanie jej wyrobami Crème Mouson. Należy codziennie myć się łagodnem, orzezwiającem mydłem Crème 

Mouson oraz wcierać rano i wieczorem Crème Mouson. Łagodny wpływ, jaki wywiera Crème Mouson na 

szors*ką i popękaną skórę, odczuwa się już w kilka godzin po użyciu.

>v
l/j

?racą, narody się borarą!
V. 11 . Abv rtiiCĆ siły do pracy trzeba się dobrz jgf

cdżywiać i tylko żarowymi pokarmami. g
Zdrowe i tanie obiady, oraz kolacje można dostać tylko u nas. gp

KATOVIC fi• J maja 11,1 el.528,_

. ----------

Po pracy znajdziesz tam możność wypo
czynku i przyjemnego spędzenia czasu.

Codziennie wieczon m DANCING przy świetnej muzyce 
oraz występy artystów:

[JEDEN powszechny ulubieniec pubucznośn 
1 raz w Katowicach w najnowszym szlagierze

„TioAoret ar maleri mieści«
10 ról gra sam

Śmiech! Śmiech!

mu

4P
&

$$ Kałdeg? ateiai ^
%

%
Świeżo wyszła z druku książka opraco
wana przez pp. F. Schwakopf, Jana 
Bcnisz I Alf redą Hibrichta — p. W

1. o państwowym podatku dochodowym 
fundowanym i niefundowanym;

2. o podatku kościelnym oraz
3. o ogólnych postanowieniach ustawy 

konkursowej.

Książka ta zawiera rozporządzenia, wzory odwołań i różne orzeczenia.
Pierwsza książka w polskim języku o podatku kościelnym 

i ustawie konkursowej.

Do nabycia we wszystkich pierwszorzędnych księgarniach Polski.

Śmiech ! g

Ogród Koncertowy
plac liarki (dawniej Prinz Heinrich) 

prócz poniedziałków 
i piątków codziennie

Ui Koncert Mn
w wykonaniu najlepszych zespołów muzycznych 

, Początek o godz. 7 wlecz.
Wykwintna kuchnia. Wielki wybór rótnych 

trunków. Pielęgnowali, i iwa. 18d7 
t Z poważaniem

Jan Dtugajczyk gospoda r*

MM liv

roboty

Ogłaszgi się tylKo w „POLONiTJ
-J

“jrai*«« I zanltc i»ł*»ów
ustają natychmiast po użyciu

Elwlrofloi
Wykonany na podstawie wLIO* 
letn. doświadczeń jest ELVIROL 
specjalnym środkiem do pielę
gnowania włosów i pobudzającym 
ich korzeue do nowego wyra
stania. Zaleconym jest -rzez 
profesorów i lekarzy. Będziecie 
zdumieni rezultat, jego dz ałaiia. 

Cena 8,5« zł. Bg 6P1
Dr. Casparr & Co., 6dnAsK. *»

RURÏ ŻEBERKOWE
i ŻELAZA KUJNEGO

0 WIELKIEJ PK7 ENOŚtOŚCI CIEPŁA Ck.fl 
WU5DK1£60 QÍMH NIA ROBOCZEGO, OG » 
WOLNEJ DŁUGOŚCI »BUDOWIE MfliyM , 
OęŻflRZC. BEZPIECZNE WRUCHU.T« C 

IMAŁO ŁAMLIWE, j
' DOSTARCZA

STÉPHflN. FRÖLICH 4 KULmSi
SP.flKC

- KATOWICE -

polsko-niemiecka, pisząca biegle 
na maszynie i posiadająca ładny 
charakter pisma, znajdzie zaraz 
lub od 1-go lipca dobrą posadę.

Zgłoszenia pod „Pilna“ z odpi 
jem świadecl » i życiorysem 
przyjmuje adm. Polonji. 2028
«S

Paniom, chir m na rneiDlę
udzielam brzpł. porady, jak po
zbyłam się anemji i opław Proszę 
załączyć markę na odpow. Pani 
Kekow, Gdańsk, Langgasse 1311.

■nc'ti e

|| Dla wygody Czytelników zamieszczamy poniżej kwH abonamentów, tych
J wszystkich którym chodzenie na pocztę sprawia z jakichbądź powodów trudności, 

prosimy jeden kwit odpowiednio wypełniony odesłać na pocztę, a listowy zgłosi 
się p° przedpłatę przy najbliższej sposobności. Wszystkie urzędy pocztowe 

; przyjmują zamówienia na i wiec do 10-'To ■ ° 
do podróży —

i »mH AA<VMl1 M€k
poleca

Księgarnia 
POLONJI

Sp. Wj d. 
w Rybniku.

na życzenie tarcze śniadania i kolacje wyda
je dawniejszy Reitaurator PRONOBIS 
Katowice, ulica Kościuszki 12 — parter.

Przypominam moim żuajomym na 
inojn dawniejszą dobra kuchnię.

Do L. dz. 261.
rozpisuje przetarg ofertowy na 

około regulacji Rawy
ittji 10. W ”

Szczegóły patrz tablica przetargowa Ma
gistrát, Katowice.

£ivlQ*oK Re&Mt Rawy
Dr. Górnik 

Przewi idniczący

KBKS
(ta imuMv strulifciRli.

Dnia 7 czerwca rozpoczyna się kurs dla techników strzelniczych- w Katowicach, w 
lokálů Związku Pracodawców Górnośląskiego Przemysłu Górniczo-Hutniczego, ulica Pow

stańców Nr. 44.
Kandydaci na techników strzelniczych, winni złożyć podanie wraz z pobieżnym swym 

życiorysem do Zarządu Kopalni Doświadczalnej „Barbara", poczta Mikol"W, najpóźniej do 

dnia 6 czerwca b. r.
Kandydaci wydelegowani na powyższy kurs przez zarząd kopalni, na której obecnie 

pracują, proszeni są o załączenie do swego podania poświadczenia zarządu kopalni o wy

delegowanie ich jia powyższy kurs.

Zarząd Kopalni Doświadczalnej „Barbara“ 
i Centrali Ratownictwa Górniczego 

Górnośląskiego Związku Przem, Góřn.-Hutniezych Z. t.

Niżej podpisany zamawia:

Tytuł gazety Miejsce wydania Czas przedpłaty Cena

Polonia
(wychodzi 7 razy tygodniowo)

Katowice Miesiąc
czerwiec 1922

3,41
z odnoś ' do 
domu rzez 

listowego.

Imię, nazwisko i dokładny adres zamawiającego. 

Pokwitowanie urzędu pocztowego:
Z odebrania powyższej sumy kwitujemy

cma

I doszukują 
I pracy

RUTYNOWA.
NA wychowaw
czyni poszukuje 
rńiejsca do dzic 
ci w wieku od 
7—12 lat. Świa
dectwa kwalifi
kacyjne oraz z 
odbytej prakty
ki przedstaw1 
na żądanie. Ła
skawe zgłoszę 
nia do adm. Po
lonji pod „Kró- 
lewiankał1.

2091 a.

śląska Zgłoszę 
nia pod: ,A- H.‘ 
Jo Polonji Kra- 
Vów, Karmelic
ka 9 2126 a.

Siup,ma

POSZUKUJE
się dzierżawy 
mniejszego 03- 
JEK T* . FA
BRYCZNEGO 

z większą halą 
z połączeniem 
jlektrycznem 
gazowom. w 
Zach. Mí.topol- 
;cc lub Górn.

SOLIDNY dom 
murowany z o- 
gródkiem wa
rzywnym. drze
wami owooowe- 
mi w pięknem 
położeniu na
przeciw lasu, 
blisko stacji 
Krzeszowice. 

Dom drewmamy 
stodola, do

mek murowany 
dwu-iebowy- 

Wszystko za 
1500 dolarów 
sprzed mi z po 
wodu wyjazdu.

Zgłoszę ma: 
Weiss, skrytka 
pocztowa nr. 5. 
poczta Krzeszo
wice.

/ ü'fauka 'ît

H i wychowania V

KURSY Robót 
Ręcznych Zofji 
Mroc/kcwsklej- 
Plradoff urzą
dzają miesięcz
ny kurs dywa
nów perskich i 

smyrnrftskich 
lu warsztatach 
oraz llwornwa- 
ińa (wypukłe 
malnwainic na 
tkaninach). Za
pisy w kance
larii: P- Miarki 
2 II. 1—3 popoł 

2128 a.

czyńsikiego. In
formacji udzie
la co do zakła
du ł pensjona
tów Zarząd U- 
zdrowiska Oj
ców, Ska Akc. 
w Ojcowie.

2139 a.

SdrojrwPJf'l

OJCOW Zakład 
Hydropa tyczny 

„GOPLANA"
Po gruntownym 
remoncie uru 
chemlony zo
stanie dn!a 1. 
czerwca pod . 
kierownictwem I 

’prof. dra Ł. ICorl

Fcldmann, Tar
nopol, (Mało
polska).

2042 a-
BATERJE tanio 
3-go Maja 21.

19J3 a.

Stóznc )
RAKI prima ol
brzymy, śred
nie, zupowe, co 
dziennie świe
że przesyłki 
poczt- pu ce
nach konkuren
cyjnych. Izak

PAMIĘTAĆ na
leży, że katar 
kiszek, biegun
ki, uporczywe 

rozwolnienia 
leczy Mutabor- 
Rawski. Apteka 
Magistra Raw
skiego. War
szawa. 2610 a-

UWAGA! Pro
simy przy ofer
tach szyfro
wych nie załą
czać oryginal
nych świadectw 
lub uwierzytel
nionych odpi
sów. Za zagi
nione świade
ctwa załączone 
przy ofertach 
szyfrowych nło 
odpowiadamy. 
„Polonia" Sp. 
Wyd. z o- o.

lany
Naj

-JgiOOllWW
Chodnik,

^KmmEulMłym 5 Tel
Dihi.pl wybór Dogodne horubM sptył
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